
fp.ü-O

V M

Rada Bezpieczeństwa obraduje
nad sytuacją w Dominikanie

Niech 30 mała będzie manifestacią naszego 
patriotyzmu i młodzieńczej wiary w realizację

,rr NOWY JORK (PAP). Ra­
fia Bezpieczeństwa ONZ ze­
brała się w poniedziałek o 
godzinie 20.22 według czasu 
warszawskiego, aby rozpo­
cząć debatę nad skargą ra­
dziecką na zbrojną ingeren 
cję Stanów Zjednoczonych 
w wewnętrzne sprawy Repu 
bliki Dominikańskiej.

Kiedy rada zebrała się w 
poniedziałek rano, Zwią­
zek Radziecki na wniosek 
państw afrykańskich zgodził 
się, aby najpierw kontynu­
ować debatę nad sytuacją 
w Rodezji południowej i po­
siedzenie w sprawie Domi­
nikany przesunięto na popo­
łudnie (wieczór według cza­
su warszawskiego).

Na> wstępie posiedzenia Fer­
nando Alvarez Tabio, przedsta­

wiciel Kuby, która nie jest 
członkiem rady, poprosił o do­
puszczenie go do udziału w 
debacie, bez prawa głosowania.

Gdy rada zgodziła się zapro­
sić delegata Kuby do udziału 
w posiedzeniu, głos zabrał przed 
stawiciel Związku Radzieckiego, 
Nikołaj Fiedorenko.

Radą Bezpieczeństwa — po­
wiedział Fiedorenko — stoi w 
obliczu jawnej agresji. Imperia­
lizm amerykański rozprawia się 
barbarzyńsko z ludnością su­
werennego państwa, która pow­
stała przeciwko krwawej dykta­
turze.

Fiedorenko zażądał, aby Ra­
da Bezpieczeństwa potępiła ame 
rykańską interwencję zbrojną 
w Republice Dominikańskiej i 
wezwała Stany Zjednoczone do 
natychmiastowego wycofania 
swych wojsk z tego kraju.

W poniedziałek późnym wie­
czorem debata w radzie Jeszcze 
trwała.

* • *

WASZYNGTON (PAP). W nie­
dzielę wieczorem reprezentant 
Stanów Zjednoczonych w or' 
ganizacji państw amerykań­
skich, Bunker, oznajmił, fce 
USA odrzuciły wysuniętą przez 
kraje Ameryki Łacińskiej pro­
pozycję przekazania oddziałów 
amerykańskich wysłanych do 
Dominikany pod jurysdykcję 
OPA.

Jak pisze w komentarzu 
Waszyngtonu agencja France 
Presse, odmowa ta, jak rów­
nież kierowanie do Dominika­
ny dalszych kontyngentów 
Zbrojnych USA, wywołały głę 
bokie niezadowolenie w ko 
lach latyno - amerykańskich w 
Waszyngtonie. Dyplomaci po­
łudniowoamerykańscy . widzą 
w tym stanowisku USA de­
monstrację absolutnej pogardy 
dla OPA w momencie, kiedy 
organizacja ta zajęła się ofi­
cjalnie sytuacją w Dominika­
nie i kiedy wysłała tam spe­
cjalną komisję.

Do Santo Domingo przybyła 
W niedzielę wieczorem 5-osobo- 
Wa komisja wysł-na przez Or­
ganizację Państw Amerykań­
skich w celu „szybkiego przy­
wrócenia spokoju” w Republi­
ce Dominikańskiej. Komisja 
Składa się z S ambasadorów 
krajów Ameryki Łacińskiej 
oraz doradców cywilnych i 
wojskowych.
t - * * * '

W obliczu potępienia Inter­
wencji USA w Dominikanie, na 
zamkniętej sesji rady OPA w 
poniedziałek Stany Zjednoczo­
ne zgłosiły projekt rezolucji, 
wzywającej kraje Ameryki Ła­
cińskiej, aby wysłały na Do­
minikanę oddziały wojskowe, 
gdzie wspólnie z okupacyjną 
armią amerykańską pełnić mia­
łyby funkcje „międzynarodowej 
policji”.

Plan ten jednak budzi zastrze­
żenia i opozycję wielu państw 
półkuli zachodniej. Jest rzeczą 
wielce charakterystyczną, że 
„pokojowa komisja” OPA, któ­
ra wyjechała do Dominikany w 
niedzielę, składa się z przed­
stawicieli S krajów Ameryki Ła 
cińskiej najbardziej zależnych 
od USA lub mających junty 
wojskowe, utworzone w wyniku 
zamachu stanu.

dził w swym przemówieniu, Je 
„komunistyczni spiskowcy prze 
jęli kontrolę nad powstaniem 
w Republice Dominikańskiej” 
i źe Stany Zjednoczone winny 
zastosować wszystkie środki 
jakie znajdują się w ich dys­
pozycji, aby nie dopuścić do 
powstania drugiej Kuby” w za­
chodniej półkuli.

Johnson wygłosił swe prze­
mówienie telewizyjne po za­
kończeniu 2-godzinnego spot­
kania z przywódcami partii re­
publikańskiej i demokratycznej 
w Kongresie. W spotkaniu tym 
wzięli również udział sekretarz 
stanu Dean Rusk, minister ob­
rony McNamara oraz szef cen­
tralnej agencji wywiadowczej 
Raborn.

pięknej idei socjalistycznego jutra naszej ojczyzny

Przedwyborcza narada
aktywu organizacji młodzieżowych
WARSZAWA (PAP). U- 

dział l zadania organizacji 
młodzieżowych w kampanii 
wyborczej do Sejmu 1 rad

WASZYNGTON (PAP). W nie­
dzielę późnym wieczorem pre­
zydent Johnson wygłosił prze­
mówienie telewizyjne, w któ­
rym ponownie usiłował uspra­
wiedliwić interwencję wojsk 
amerykańskich w Dominikanie. 
Twierdził on, źe Stany Zjedno­
czone „nie zamierzają mieszać 
się w wewnętrzne sprawy Re­
publiki Dominikańskiej”, ale 
„że nie miały innego wyjścia” 
oprócz wysłania wojsk dla 
„obrony życia obywateli ame­
rykańskich znajdujących się w 
tym kraju”.

Prezydent Johnson poinfor­
mował, iż Stany Zjednoczone 
wyślą w najbliższym czasie do 
Dominikany dalszy kontyngent 
swych wojsk w sile 4,5 tys. 
ludzi. Tak więc liczba inter­
wentów amerykańskich wzroś­
nie do 14 tys. Johnson stwier-

Kambodża
zrywa stosunki
dyplomatyczna z IM
LONDYN (PAP). Kores­

pondent agencji Reutera do­
nosi z Phnom Pejb, że w 
poniedziałek Kambodża po­
stanowiła zerwać stosunki 
dyplomatyczne ze Stanami 
Zjednoczonymi. >

Jedną z przyczyn decyzji 
kambodżańskiej był artykuł za­
mieszczony w amerykańskim 
tygodniku „Newsweek” uwła­
czający królowej Kambodży. 
Przyczyną zadrażnień między 
obu krajami są również naloty 
dokonywane z południowego 
Wietnamu aa Kambodżę,

Żołnierze amerykańscy prowadzą do obozu je­
nieckiego powstańca schwytanego w czasie ostat­
nich walk w Dominikanie. CAF — Photofax

Wśród owacji - bezczelne żądania rewizjonistyczne

W 20 rocznicę klęski 10 Rzeszy
obraduje rewizjonistyczny 
kongres zachodnioniemieckiej chadecji
NORYMBERGA (PAP). Zda­

wałoby się, iż przynajmniej w 
dniach, kiedy świat obchodzi 20 
rocznicę pokonania III Rzeszy, 
w NRF zapanować powinno tak 
towne milczenie wokół lanso­
wanych w tym kraju haseł re­
wizjonistycznych. Tak jednak 
nie jest. Oto 3 maja w Norym­
berdze rozpoczął się zorganizo­
wany przez CDU i CSU wielki 
dwudniowy „kongres przesie­
dleńczy”. Chadecja zachodnio- 
niemiecka uczyniła wszystko, 
ażeby imprezie tej przydać jak 
najwięcej splendoru.

Wyrazem tego jest pojawie­
nie się na zjeżdzie całego czo­
łowego aktywu CDU - CSU z 
Barzelem. Dnfhuesem i Straus­
sem na "czele oraz ministrów 
rządu bońskiego — Seebohma, 
Łemmera i Dollingera. Kanclerz 
Erhard oraz przewodniczący 
CDU — Adenauer, nadesłali 
serdeczne depesze, w których 
życzą kongresowi „owocnych 
obrad” oraz dają wyraz swej 
jednomyślności z uczestnikami 
kongresowej imprezy rewizjo­
nistycznej.

Obradom pierwszego dnia kon 
gresu przewodniczył minister 
Seebohm, przywódca „ziom- 
kostw Niemców sudeckich”. Wy 
siedlenie ludności niemieckiej 
z terenów za Odrą i Nysą See­
bohm nazwał bezprawiem. Tyl­
ko przywrócenie prawa może — 
wolał on wśród oklasków ze­
branych — zrekompensować tę 
krzywdę.

Jeden z podstawowych refera 
tów wygłosił przewodniczący 
frakcji parlamentarnej CDU — 
CSU w Bundestagu dr Barzel. 
Oświadczył on wręcz, iż fakt 
zwołania kongresu właśnie w 
tych dniach ma swój głębszy 
sens, albowiem w sytuacji, kie 
dy w świecie mówi się teraz 
wiele o Niemcach słuszne jest 
—• jak zauważył mówca — jeże­
li NRF również wypowie się 
na ten temat.

Przede wszystkim oświad­
czył on, iż stanowisko Bonn w 
sprawie problemu niemieckie­
go i granic Niemiec na Wscho­
dzie nie uległo zmianie. „Nie 
ma — oświadczy» on wśród a- 
plauzu zebranych — żadnego 
powodu, ażeby je zmienić”.

Według Barzela, nie może być 
mowy o rezygnacji z granic z 
1337 r. Oświadczył on, iż jed­
nym z celów Bonn jest prze­
ciwstawienie się istniejącemu 
W Europie środkowej, a stwo­
rzonemu w wyniku II wojny 
światowej, stats quo.

Niejako tradycyjnie Barzel 
poświęcił dużą część swego wy 
stąpienia „,wykazaniu”. iż żą­
dania Bonn w sprawie zjedno­
czenia Niemiec oraz granic 
wschodnich — mają „europej­
ską funkcję”; leżą jakoby w 
interesie „wsaystkich narodów 
Europy”.

Ubolewał on jednakże z po­
wodu braku jedności Zachodu

na tym polu, innymi słowy — 
na słabą aprobatę takiej wy­
kładni „europejskich funkcji”t 
żądań bońskich wśród zachod­
nich sojuszników NRF.

Owacyjnie, najgoręcej ze wszy 
stkich witany na kongresie za: 
brał głos Franz Josef STRAUSS 
Było to agresywne, niesłycha­
nie wojownicze przemówienie, 
wyraźnie adresowane do „naro­
dowo myślących” odbiorców. 
Strauss czynił to nawołując z 
jednej strony, by zaprzestać 
mówienia o winie Niemiec za 
drugą wojnę światową, z dru­
giej zaś — nawołując do upo­
ru w głoszeniu roszczeń do 
„wschodniej ojczyzny”.

Równocześnie Strauss wzywał 
do wytężonej walki o stare gra 
nice niemieckie. „Nikt — wo­
łał — nie ma prawa rezygno­
wać z nich!”.

Ostatnim mówcą tego dnia 
był przewodniczący prowokacyj 
nej organizacji CDU „Odra — 
Nysa” (pomyślana Jest ona ja­
ko ,Reprezentacja” CDU z te­
renów za Odrą) — Jozef Stingl. 
Jego wystąpienie było jednym 
pasmem antykomunistycznych 
haseł. Mówca ten wyraźnie sta­
rał się utożsamić walkę o reali­
zację haseł ruchu rewizjonisty­
cznego NRF z walką przeciw­
ko komunizmowi.

Z ostatifSeli doi Hitlera

„Żelazne krzyże“ 
z rąk luehrera 
dla... sprzątaczek 
pielęgniarek i monterów
BERLIN (PAP). W prasie za- 

chodnioberlińskiej, która przy­
nosi szczegółowe relacje z 
ostatnich dni stolicy III Rze­
szy trafiają się także pikant­
ne szczególiki nastrojów, ja­
kie panowały w najbliższym 
Otoczeniu Hitlera w bunkrze 
kancelarii Rzeszy.

Tak np. dziennik „Berliner 
Morgenpost” donosi 2 bm., ople 
rając się na zeznaniach naocz­
nych świadków spośród perso­
nelu cywilnego bunkra fue- 
hera, że Hitler w ostatnich 
dniach swego życia wręczał 
„Żelazne krzyże” także zatrud 
nionym w bunkrze... sprzątacz­
kom, monterom i pielęgniar­
kom.

Inny z kolei dziennik „Bild 
Zeitung” doniósł, że pozbawio­
na całkowicie normalnej łącz­
ności i odcięta od świata „eli­
ta” hitlerowska usiłowała zdo­
być rozeznanie w sytuacji fron­
towej Berlina w ten sposób, 
że telefonowano pod prywatne 
numery różnych znajomych w 
Berlinie, pytając: „Czy u was 
są już ftosjanie?”.

narodowych były w ponie­
działek tematem narady cen
trąlnego aktywu ZMS, ZMW, 

harcerstwa, ZSP i kół Mło­
dzieży Wojskowej. W nara­
dzie uczestniczy: członek
Biura Politycznego, sekre­
tarz KC PZPR — Ryszard 
Strzelecki.

Jako pierwszoplanowe za­
danie uznano popularyzację 
wśród młodzieży programu 
FJN, zapewnienie mu peł­
nego poparcia poprzez po­
wszechny udział w głoso­
waniu, a następnie w reali­
zacji tego programu. 30 ma­
ja ponad 2 min młodych lu­
dzi po raz pierwszy sko­
rzystają z prawa wyboru 
organów przedstawiciel 
skich. Organizacje młodzie­
żowe postanowiły ogłosić 
16 maja dniem młodego wy 
borcy. W tym dniu odbę­
dzie się na terenie całego 
kraju wiele spotkań i in­
nych imprez.^

W dyskusji głos zabrał 
Ryszard Strzelecki, który 
podkreślił, że 30 maja mło­
dzież wraz z całym społe­
czeństwem spełniając swój 
patriotyczny obowiązek pój­
dzie do urn wyborczych, by 
głosować za programem dal 
szego wszechstronnego roz­
woju Polski, programem, 
odpowiadającym najbardziej 
żywotnym interesom i po­
trzebom młodego pokole­
nia.

Młodzież wyrosła w Polsce 
Ludowej — powiedział R. 
Strzelecki — nie sawsze uświa­
damia sobie w pełni głębię 
przemian, jakie zaszły w na­
szym kraju, dlatego warto i 
należy przedstawiać rzeczywi­
stość Polski przedwrześniowej 
i ogromny dorobek dziś, a jest 
on imponujący. R. Strzelecki 
przypomina, że łącznie około 
8 min młodych ludzi i doro­
słych objętych jest naucza­
niem i kształceniem. Troska o 
młodzież zawsze była i jest w 
centrum zainteresowania partii 
i władzy ludowej.

Wskazując na węzłowe pro­
blemy, stanowiące temat obec­

nej debaty przedwyborczej, 
mówca m. in. podkreślił spra­
wy związane z zapewnieniem 
miejsc pracy dla 1,5 min mło­
dych wchodzących w wiek pro 
dukcyjny. Możemy z całą pew­
nością stwierdzić, że ten po­
ważny problem społeczny o za­
sadniczym znaczeniu dla mło­
dzieży zostanie pomyślnie roz­
wiązany.

R. Strzelecki podkreśla, że 
pierwszoplanowym zadaniem 
organizacji młodzieżowych jest 
dl Dokończenie na str. 2
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Jubileuszowy
WARSZAWA (PAP). - 

4 bm. rozpoczyna w War­
szawie obrady III krajowy 
zjazd delegatów Społeczne­
go Funduszu Odbudowy Kra 
ju i Stolicy. Zbiega się on

Proces oświęcimski
BONN (PAP). Na 153 posiedze­

niu sądu odczytano resztę zez- 
znań 20 świadków polskich, któ 
rzy przesłuchani zostali w Pol­
sce. Siedmiu Polaków zeznało, 
iż nie widzieli ani nie słyszeli, 
by Emil Bednarek zabijał lu­
dzi w Oświęcimiu. Z drugiej 
strony jednak określają go oni 
jako brutalnego człowieka.

Część świadków obarcza swy­
mi zeznaniami oskarżonych Wil­
helma Bogera i Roberta Mulkę 
zarzucając im, iż mordowali 
więźniów.

Polskie okręty wojenne
„Błyskawica“ i „Grom“
przybyły do Narviku

3 maja przybyły do Nar­
viku (Norwegia północna) 
dwa polskie niszczyciele 
„Błyskawica” i „Grom” pod 
dowództwem kontradmirała 
Zygmunta Rudominy. Skła­
dają one tu pięciodniową 
wizytę, aby uczcić bohater­
skie walki o Narwik w ro­
ku 1940, w których — jak 
wiadomo — brali także wy­
bitny udział Polacy. Zawija-

Sesja Rady SEATO
LONDYN (PAP). W ponie 

działek rozpoczęła się w Lon 
dynie doroczna konferencja 
rady ministrów paktu 
SEATO. Właściwe prace 
konferencji toczyć się mają 
przy drzwiach zamkniętych.

Przemówienie inauguracyjne 
wygłosił premier brytyjski — 
Wilson, a następnie zabrał głos 
zastępca sekretarza stanu USA 
— Bali. Obaj powtórzyli dobrze 
znane tezy usprawiedliwiające 
agresję USA w Wietnamie.

Na pierwszym „roboczym” 
posiedzeniu pewnym zaskocze­
niem było wystąpienie obserwa 
tora z ramienia Francji — A. 
Claraca. Zabrał on głos, by raz 
jeszcze przedstawić stanowisko 
Francji w sprawie kryzysu in- 
dochińskiego. Zaznaczył on, że 
Francja w żadnym razie nie 
może przyłączyć się do kon­
kluzji, jakie zapadną na kon­
ferencji. Francja — oświadczył 
A. Clarac — nadal pragnie po­
kojowego, tzn. osiągniętego w 
drodze rokowań, rozwiązania 
problemów Wietnamu i całych 
Indochin, na podstawie poro­
zumień zawartych w Genewie 
w latach 1954 i 1962. Przedsta­
wiciel Francji wyraził jedno­
cześnie obawyt że obecna kon­
ferencja okaże" się równie bez­
owocna, jak zeszłoroczna kon­
ferencja w Manili.

BRD j " szczegóły
przygotowali wojennych NRF

BERLIN (PAP). Szczegó­
ły przygotowań Bonn do 
nowej wojny ujawniono na 
międzynarodowej konferen­
cji prasowej, która odbyła 
się 3 maja w Berlinie z u- 
działem przedstawiciela Mi­
nisterstwa Obrony Narodo­
wej NRD, generała - majo­
ra Hansa Wiesnera.

Realizacji celów odwetowych 
służyć mają w NRF zbrojenia 
wojenne, rozbudowywana pod 
kierownictwem faszystowskich 
generałów i oficerów Bundes 
wehra oraz jednostki specjal­
ne powoływane do prowadze­
nia tzw. ukrytej wojny — oś­
wiadczył gen. Wiesner.

Tym ostatnim przypisuje się 
szczególną rolę. Tworzy się je 
przy korpusach armii (Arme­
ekorps) w sile 30 oficerów, 40 
podoficerów i 15 żołnierzy i 
szkoli w zakresie prowadzenia 
wojny psychologicznej, niele­
galnego przekraczania granicy 
oraz działalności sabotażowej. 
Centrum szkoleniowe tych od­
działów znajduje się w zam­
ku Alfter na terenie NRF. Jed­
nostki do walki psychologicz­
nej wyposażono w nowoczesne 
środki łączności, techniki po­
ligraficznej oraz w miotacze 
rakiet wypełnionych ulotkami.

Berlin zachodni ma stać się 
dla Bonn poligonem doświad­
czalnym w prowadzeniu ukry­
tej wojny przeciwko NRD. Wy 
nika to m. in. z faktu utwo­
rzenia w Berlinie zachodnim 
przez CDU 15-osobowej komi­
sji do spraw polityki obron­

nej, na której czele stoi Ernst 
Benda.

To gremium — oświadczył 
Wiesner — dąży do umocnie­
nia powiązań Berlina zachod­
niego z Bundeswehra, a w 
szczególności z garnizonami 
Bundeswehry stacjonującymi 
przy granicy NRD. Od sierp 
nia 1964 r. przybywają regu 
larnie do Berlina zachodniego 
grupy oficerów i żołnierzy Bun 
deswehry przebranych w cywil 
ne ubrania.

Z przytoczonych przez Wies­
nera danych wynika, iż 
okresie od września 1961 roku 
do końca 1964 r. przesiedliło się 
z NRF do Berlina zachodniego 
15.206 żołnierzy, oficerów i po 
doficerów.

Poważnie rozbudowane zosta­
ły także paramilitarne siły po­
licyjne Berlina zachodniego 
Liczą one obecnie, bez perso­
nelu technicznego, 18.780 osób, 
które są systematycznie szko­
lone w zakresie techniki woj­
skowej.

Oceniając wymowę tych pro­
wokacyjnych faktów, zarówno 
Wiesner, jak i inni uczestnicy 
konferencji podkreślili, że przy 
czyniają się one do zaostrzenia 
sytuacji w Europie środkowej.

Przewidywany przebieg po­
gody dla wybrzeża wschodnie­
go na dzień 4 bm.

Zachmurzenie małe. Tempe­
ratura od +1 st. rano do +10 
st. w ciągu dnia.

Wiatry słabe a kierunków 
wschodnich.

jąc do portu okręty polskie 
pozdrowiły Narvik 21-krot- 
nym salutem z dział, na 
który odpowiedział niszczy­
ciel norweski „Tromsoe”.

Na pokładzie okrętów pol­
skich znajduje się 6 wete­
ranów walk o Narvik.

Z okazji wizyty polskiej 
przybył do miasta ambasa­
dor PRL w Norwegii, K. 
Dorosz, w towarzystwie wy­
sokich urzędników ambasa­
dy.

Przybyłych do Narviku 
Polaków powitali: naczelny 
dowódca sił zbrojnych w 
Norwegii północnej, kontr­
admirał Skule Storheill, in­
ni wyżsi oficerowie oraz bur 
mistrzowie miast Narvik i 
Ankenes. Gości polskich 
podjął obiadem kontradmi­
rał Storheill. We wtorek 
odbędzie się tu parada woj­
skowa, a następnie uroczy­
ste złożenie wieńców na 
cmentarzu poległych boha­
terów.

pasażerów
na „Batorym“
Statek flagowy PMH, li­

niowiec pasażerski m-s „Ba 
tory”po remoncie klasy 4- 
letniej w Gdańskiej Stocz- 
nini Remontowej, kontynu­
uje swój pierwszy tegorocz­
ny rejs kanadyjski. Pisaliś 
my już, że statek zabrał z 
Gdyni komplet pasażerów. 
30 kwietnia „Batory” opuś­
cił Montreal, udając się w 
drogę powrotną do Gdyni, 
również z zajętymi wszy­
stkimi miejscami pasażer­
skimi.

„Batory” przybędzie do 
Gdyni 11 bm. i po trzydnio 
wym postoju wyruszy w po­
nowny rejs do Kanady. I 
tym razem statek ma za­
pewniony w obie strony 
komplet pasażerów. (cz)

-------9-------

Akrobata mimo woli
PARYŻ (PAP). Pełne grozy 

chwile przeżył 20-letni robot­
nik malarski Roger Chariot, któ 
ry wspiął się po drabinie na 
wysokość 21 metrów, aby po­
malować okap dachu jednego 
z domów w Le Mans, W chwili, 
gdy znajdował się już na szczy­
cie, silny podmuch wiatru roz­
kołysał drabinę tak mocno, że 
nie sposób było utrzymać jej 
w pionie. R. Chariot zdołał w 
ostatniej chwili uchwycić się 
wystającej krokwi i tak ucze­
piony nad przepaścią doczekał 
się przybycia strażaków, któ­
rzy po 35 minutach wyratowa­
li go z opresji. Niefortunnego 
malarza, który doznał szoku 
nerwowego, odwieziono do szpi­
tala.

z 20 rocznicą powstania 
SFOS. Właśnie w maju 1945 
roku Wojewódzka Rada Na­
rodowa w Katowicach na 
swej inauguracyjnej sesji 
powołała pierwszy w kraju 
komitet województwa śląs­
ko - dąbrowskiego dla od­
budowy Warszawy.

Ta patriotyczna inicjaty­
wa znalazła żywy oddźwięk 
wśród społeczeństwa całego 
kraju. Dzięki jego ofiarnoś­
ci zbiórka na SFOS osią­
gnęła niebagatelną kwotę — 
5 mld zł. Do końca 1964 r. 
SFOS przekazał na inwe­
stycje ponad 3,6 mld zł, z 
tego — blisko 1,4 mld zł — 
dla Warszawy. Funduszami 
SFOS-u sfinansowano ok. 
10 tys. różnych inwestycji 
w stolicy i kraju.

Szczególnie poważną rolę, 
zwłaszcza w pierwszych la­
tach powojennych, odegrały 
dotacje SFOS w rekonstruk­
cji najcenniejszych zabyt­
ków kultury narodowej. 
SFOS przyczynił się rów­
nież do szybszej odbudowy 
i budowy obiektów oświa­
towych, komunalnych, lecz­
niczych i wypoczynkowo- 
sportowych.

Piękną kartę stanowi 
udział środków SFOS w 
aktywizacji ziem zachodnich 
i północnych. ,

-----•-----

• „Muszla“ z pomccą
kutrowi „Łeb-28“

• Na łowiskach
ożywiony ruch

Ratownicy z jednostki 
PRO „Muszla” 1 maja po­
spieszyli z pomocą załodze 
kutra „Łeb-26”, należącego 
do Spółdzielni Rybackiej im. 
10-lecia PRL w Łebie. Ku­
ter ten — jedna z nielicz­
nych jednostek kontynuują­
cych tego dnia połowy — 
znajdowała się na łowisku, 
leżącym kilka mil na pół­
noc od Łeby. Awaria silni­
ka zmusiła rybaków do wez 
wania pomocy. Przybyli na 
czas ratownicy przeholowa­
li szczęśliwie „Łeb-26” do 
portu w Łebie.

Wczoraj, korzystając z po 
myślnej pogody, ok. 200 jed 
nostek rybackich naszego 
Wybrzeża udało się na po­
łowy. M. in. zaroiły się rów 
nież łowiska Zalewu Wiśla­
nego, na których po ustaniu 
zimy rybacy łowią już od 
miesiąca»

W porcie gdyńskim korzy 
stał z gościny kuter NRD, 
który zawinął tu celem uzu 
pełnienia zaopatrzenia.

(sta)

Laureaci tegorocznych 
międzynarodowych na­
gród leninowskich „Za 
utrwalenie pokoju mię­
dzy narodami” japoński 
działacz społeczny Kaoru 
Ota (z lewej) i przewo­
dniczący brytyjskiego Ko­
mitetu Obrony Pokoju 
i członek Światowej Ra­
dy Pokoju Gordon Shaf­
fer (z prawej).

CAF — radiofoto
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Blisko 2 miliony ton towarów
przeładowały w kwietniu 
porty polskie

Wszystkie nasze porty — 
Gdańsk, Gdynia i Szczecin, 
przeładowując w ub. miesią 
cu łącznie 1.995 tys. ton — 
przekroczyły o 13 proc. swo 
je zadania planowe. Nie­
mniej jednak w porówna­
niu do poprzedniego miesią­
ca — marca, kwietniowe 
przeładunki były nieco niż­
sze.

Port gdański zamiast 409 
tys. ton, jak określał to 
pian na kwiecień, przeła­
dował 455,5 tys. ton towa­
rów. Niedobory w zakresie 
rudy i zboża dokerzy gdań­
scy wyrównali przekrocze­
niem obsłużonej ilości drob­
nicy, tarcicy i innych to­
warów masowych.

Największy wskaźnik prze 
kroczenia zadań pianowych 
osiągnął port Gdynia, któ­
ry zamiast 524 tys. ton prze 
ładował ponad 603 tys. ton 
ładunków, tj. 115,1 proc. 
planu. M. in. obsłużono 220 
tys. ton drobnicy i 60 tys. 
ton zboża, przekraczając 
mniej więcej równomiernie 
wszystkie planowane pozy­
cje towarowe.

Szczecin, jako jedyny nasz 
port obsłużył więcej towa­
rów w kwietniu, aniżeli w 
marcu. Osiągnął on 935,4 
tys. ton ładunków, tj. 112,1 
proc. zaplanowanych prze­
ładunków. Do najważniej­
szych ilościowo grup prze­

ładowanych towarów nale­
ży tu węgiel — 367 tys. ton, 
inne towary masowe — 215 
tys. ton, drobnica — 164 tys. 
ton, ruda — 100 tys. ton i 
inne. (sta)

-----®-----

Monier Holbiecki
i wiceminister 
w kombinezonie

W artykule pt.: „W zwier­
ciadle wydarzeń” — zamiesz­
czonym w numerze niedziel­
nym, nastąpiło zniekształce­
nie treści jednego ustępu, 
który prawidłowo winien 
brzmieć: „...budowniczym był 
Rolbiecki — w 1945 r., mon 
ter silników dieslowskich. 

(Pamiętam też, jak przyjeż- 
jg&ł wiceminister, ubierał 
Się w l^ggibinezon i scho- I dził w głąb statku dla „po­
krzepienia” nas na duchu”.

Przedwyborcza
narada

OBRONA
PRACY DOKTORSKIEJ
Dziekan i Rada Wydziału 

Elektrycznego Politechniki 
Gdańskiej zawiadamiają, że 
w dniu 15 maja 1965 r. o 
godz. 11 w sali nr E-41 
Wydziału Elektrycznego Po­
litechniki Gdańskiej odbę­
dzie się

PUBLICZNA DYSKUSJA 
NAD ROZPRAWĄ 

DOKTORSKĄ 
mgra inż. Jana Liwo.

Tytuł pracy: „Akcelerator 
Janów typu Van de TJraaffa 
— 0,5 MV, 100 ni A prądu
jonowego. — Konstńukcja i 
badania układu”.

Promotor: prof, drd Adam 
czewski.

Recenzenci: prof, dr W.
Mościcki z Politechniki Gdań 
skiej, prof. dr : W. Żuk 
z Uniwersytetu M. Curie- 
Skłodowskiej w Dublinie, 
prof, dr Z. Wilhelmi z Uni­
wersytetu Warszawskiego.

Z pracą doktorską i opi­
niami recenzentów można 
się zaznajomić w czytelni 
czasopism Biblioteki Głów­
nej Politechniki Gdańskiej, 
Gdańsk-Wrzeszcz, ul. Ma­
jakowskiego 11/12.

Gdańska Gra Liczbowa „Jan­
tar” komunikuje, że w wyniku 
sprawdzania kuponów 411 gry 
z dnia 2 maja 1965 roku stwier­
dzono: 7 wygranych z 4 trafie­
niami po G.699 zł, 360 wygra­
nych z 3 trafieniami po 65 zł, 
4955 wygranych z 2 trafieniami 
po 5 zł.

Numery kuponów z 4 trafie­
niami: 126086 p. o. 24, 072229 p.
o. 29, 108886 p. o. 77, 243957 p. o. 
136, 063251 p. o. 153, 332545 p. o. 
176, 166592 p. o. 180.

Nagrody rzeczowe rozlosowa­
no następująco:
NAGRODY COTYGODNIOWE:

lodówka „Yeti” p. o. 62 w El 
blągu, banderola 33654, aparat 
fot. „Zorka 2S” p. o. 135 w 
Gdańsku, banderola 91273, radio­
odbiornik „Adagio” p. o. 77 w 
Kwidzynie, banderola 109012, a- 
dapter walizkowy „Akord 2”
p. o. 96 w Jastarni banderola 
21361.

NAGRODY SPECJALNE Z O- 
K AZJI ŚWIĘTA 1 MAJA:

telewizor „Aladyn” p. o. 123 
w Oliwie banderola 44185, lodów 
ka „Foka” p. o. 172 w Wejhe­
rowie, banderola 149062, aparat 
fot. „Kijew” p. o. 61 w Elblągu 
banderola 57907, radioodbiornik 
„Ramona” p. o. 171 we Wrze­
szczu, banderola 61835, pralka 
„Olkusz” p. o. 154 w Oliwie, 
banderola 37092, radioodbiornik 
„Światowid” p. o. 69 w Sopocie, 
banderola 118128, radioodbiornik 
„Migo” p. o. 166 w Orłowie, 
banderola 115436, odkurzacz „Ra 
kieta” p. o. 39 w Sopocie, ban­
derola 76124, adapter „Bambino” 
p. o. 112 w Gdyni - Oksywiu 
banderola 101699, elektr. maszyn 
ka do strzyżenia p. o. 61 w El­
blągu banderola 57960.

Liczby wylosowane w grze 411:
13, 16, 17, 24, 29,

dodatkowa 8.

• Dokończenie ze str. 1
kształtowanie postawy ideowej 
młodych ludzi, jej świadome­
go, socjalistycznego stosunku 
do pracy i nauki oraz obywa­
telskich obowiązków. Chodzi o 
to, aby coraz skuteczniej wy­
zwalać zapał, entuzjazm, wie­
dzę i energię młodzieży dla 
rozwiązywania s*oJących przed 
naszym narodem zadań.

Uczestnicy narady wysto­
sowali apel do młodzieży, 
w którym wzywają do gło­
sowania za programem 
FJN — programem wyni­
kającym z uchwał IV Zjaz­
du PZPR, odzwierciedlają­
cym potrzeby i aspiracje 

j młodego pokolenia miast i 
wsi. Apel wzywa, by w 
czasie kampanii inicjować 
czyny produkcyjne i spo­
łeczne, których realizacja 
będzie świadectwem polity­
cznego i społecznego zaan­
gażowania młodych. Niech 
30 maja — głosi w zakoń­
czeniu ąpel — będzie ma­
nifestacją naszego patriotyz 
mu i młodzieńczej wiary w 
realizację pięknej idei so­
cjalistycznego jutra naszej 
ojczyzny.

Uczestnicy narady w li­
ście do Władysława Gomuł­
ki zapewniają I sekretarza 
i Komitet Centralny, że
młodzież i jej organizacje 
udzielają gorącego poparcia 
programowi wyborczemu 
FJN.

Uchwalono również rezo­
lucję, w której działacze 
polskich organizacji mło­
dzieżowych z oburzeniem

potępiają zbrodniczą akcję 
imperializmu amerykańskie­
go przeciwko narodowi wiet 
namskiemu.

----•----
Nowe pomysły
racjonalizatorskie
usprawniające prac? portów

Na ogłoszony przez Zakła­
dowy Klub Techniki i Racjo­
nalizacji przy Zarządzie Portu 
Gdańsk konkurs w zakresie 
usprawnienia prac przeładun­
kowych w porcie wpłynęło ok. 
20 prac. w Konkursie wzięli 
udział portowcy, stoczniowcy 
oraz pracownicy Politechniki 
Gdańskiej.

W wyniku rozstrzygnięcia kon 
kursu, I nagrodę w wysokości
5.000 zł uzyskał pomysł racjo­
nalizatorski dr inż. Zenona Gła 
żewskiego z Politechniki Gdań­
skiej, proponujący rozwiązanie 
zagadnień mechanizacji wyła­
dunku z wagonów kolejowych 
zmarzniętego kamienia gipso­
wego.

Druga nagroda w wysokości
3.000 zł przypadła dokerowi H. 
Klajnowi, który nadesłał po­
mysł trymera mechanicznego 
do trymowania towarów sypr 
kich w krytych wagonach ko­
lejowych.

Dwie trzecie nagrody (po 1000 
zł) zdobyli portowcy Wł. Koza 
i J. Makaruk. Pierwszy z nich 
przedstawił projekt specjalne­
go stołu przenośnego, ułatwia­
jącego sztauerkę towarów drób 
nicowych w ładowni statku 
drugi natomiast — pomysł spe­
cjalnego pojemnika, służącego 
do piętrzenia chemikalii, prze­
wożonych w opakowaniach 
szklanych. (bk) I
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Nasz komentarz sportowy
NA pierwszy plan niedziel 

nych imprez zarówno na 
Wybrzeżu, jak i w kraju 
wybiły się chyba spotkania 
o mistrzostwo I ligi bok­
serskiej. Były to ostatnie 
mecze przed dłuższą, 4 mie­
sięczną przerwą. W Gdań­
sku spotkali się lokalni ry­
wale Polonia i GKS Wybrze 
że. Zwyciężył zespół Polo­
nii 31:9, który był zdecydo­
wanie lepszy w lżejszych 
wagach, podczas gdy gwar­
dziści przeważali w wagach 
cięższych.

Kilka werdyktów w tym me­
czu wydawało się niektórym 
działaczom dość dyskusyjnymi, 
niemniej wydaje się, że Ku­
lesza w walce z Kiedrowskim 
był jednak trochę lepszy od 
przeciwnika i zasłużył na wię­
cej, niż remis. W sumie więc 
najbardziej prawidłowym koń­
cowym rezultatem niedzielnych 
derbów byłby remis 10:10. Inna 
rzecz, że Polonia wystąpiła bez 
kontuzjowanego w przeddzień 
Andruszkiewicza, który miałby 
szanse w walce z Grajewskim- 

A oto wyniki pozostałych 
spotkań I ligi bokserskiej,

Po raz pierwszy nasza 
reprezentacja na XVIII 
Wyścig Pokoju zaprezen­
towała się w pełnej spor­
towej gali podczas kolar­
skiego wyścigu o puchar 
ministra obrony narodo­
wej w Warszawie.

Na zdjęciu: polscy re­
prezentanci na XVIII 
Wyścig Pokoju (od pra­
wej): Gawliczek, Gazda, 
Kegel, Kudra, Magiera, 
Zieliński.

I rozegranych w niedzielę — 
Legia — Zawisza 12:8, Stal 
St. Wola — Gwardia War­
szawa 10:10, BBTS — Gwar 
dia Wrocław 13:5, Gwardia 
Łódź — Hutnik 7:13. W ta­
beli prowadzi nadal zdecy­
dowanie Hutnik, mając 3 
punkty przewagi nad Gwar­
dią Wrocław. Polonia zaj­
muje obecnie 7 miejsce z G 
pkt., a GKS Wybrzeże — 8 
miejsce z 5 pkt.

PIŁKARZE I ligi pauzo­
wali, natomiast komplet 

spotkań rozegrała II ligi. 
W niedzielę uzyskano nastę­
pujące wyniki (sobotnie już 
podaliśmy w niedzielnym 
„DB”): Arkonia — GKS Ka­
towice 0:1 (0:1), Start Łódź 
— Garbarnia 1:0 (1:0), Wisła 
— Victoria Jaw. 2:1 (0:0)

Piłkarze Lechii wygrali w 
niedzielę na własnym bo­
isku po niezłej grze z Górni 
kicm Wałbrzych 2:1 (0:0).
Trochę lepiej, aniżeli w po­
przednich spotkaniach po­
czynał sobie atak Lechii, w 
którym zobaczyliśmy po raz 
pierwszy Sionka, b. zawod­
nika RKS Stocznia Północ­
na. Piłkarz ten wniósł wie­
le ożywienia do gry gdań­
skiego ataku. Brakuje mu 
jeszcze może trochę doświad 
czenia w trudnych ligo­
wych meczach, ale i na to 
przyjdzie czas. Tak więc o- 
becnie Lechia zajmuje 9 
miejsce w tabeli z 21 pkt., 
podczas gdy MZKS Gdynia 
spadł na miejsce 12 i ma 
19 punktów.

ZESPÓŁ żeński piłki ręcz­
nej gdańskiego Startu 

po ostatnim sukcesie w po­
staci zwycięstwa nad Gór­
nikiem Sośnica, wygrał w 
niedzielę zdecydowanie ze 
Śląskiem Tarnowskie Góry 
11:4 (8:3). A oto pozostałe 
wyniki: Cracovia — AKS
Chorzów 9:2, Cracovia — 
Ruch 5:7, Odra — Słowian 
4:6, Unia — AZS Kat. 8:3, 
Azoty — Ruch 8:5, AZS Wr. 
— Śląsk Tarn. Góry 6:5, 
AZS Wr. — Górnik Sośni­
ca 6:8, Odra — AZS Kat. 
6:5, Unia — Słowian 4:8, 
Azoty — AKS Chorzów 8:4.

ŻUŻLOWCY GKS Wybrze 
że wzięli udział w 2 tur 

niejach drużynowych o pu­
char PZMot. W pierwszym 
z nich, w sobotę, w Święto­
chłowicach zwyciężyła dru­
żyna gdańska 38 pkt., wy­
przedzając miejscowy Śląsk,

Spartą Wr. i Zgrzeblarki Zie 
łona Góra. Najwięcej punk­
tów dla GKS Wybrzeże zdo 
byli: Żyto 11 i Podlecki 10. 
Gorzej powiodło się gdań­
szczanom w drugim turnie­
ju o puchar PZMot. we Wro 
clawiu, gdzie startowały w 
niedzielę te same zespoły, co 
w sobotę w Świętochłowi­
cach. Zwyciężył Śląsk — 36 
pkt., przed Spartą Wr. 29 
pkt., GKS Wybrzeże 24 pkt. 
i Zgrzeblarkami 7 pkt. Dla 
zespołu gdańskiego najwię­
cej punktów zdobył Podlec­
ki — 11.
g^OLSCY tenisiści zostali 
* wyeliminowani z rozgry 
wek o Puchar Davisa, prze­
grywając w I rundzie ze 
Szwecją 1:4. W niedzielę na 
kortach królewskiego klubu 
tenisowego w Sztokholmie, 
w ostatnim dniu meczu — 
Oelander wygrał z T. No­
wickim 6:4, 0:6, 6:2, 9:7, a 
Lundquist pokonał Gąsior- 
ka 6:3, 6:1, 3:6, 8:6. W nie­
dzielę spotkania oglądało po 
nad 2 tys. widzów.

W niedzielę zakończyło się 
również kilka innych spotkań 
o Puchar Davisa. A oto ich wy 
niki: Finlandia — Austria U4, 
Hiszpania — Grecja 5:0, Irlan­
dia — Dania 0:3 (pozostałe 3 
gry pojedyncze nie mają wpły­
wu na zakwalifikowanie się Da 
nii), Holandia — Poł. Afryka 
0:4 (i tu pozostała do rozegra­
nia 1 gra pojedyncza), Węgry 
— Brazylia 2:3 Belgia — Chile 
1:3 (pozostaje 1 gra pojedyn­
cza), NRF — Szwajcaria 5:0, 
Luksemburg — Turcja 2:2 (je­
dyny mecz, który jeszcze nie 
wyłonił zwycięzcę), Włochy —* 
Portugalia 5:0.

JESZCZE żyjemy emocja­
mi bokserskimi i piłkar 

skimi, a tu tymczasem już 
tylko kilka dni czeka nas do 
startu do największej w Eu­
ropie amatorskiej imprezy 
kolarskiej — XVIII Wyści­
gu Pokoju, w br. na trasie 
Berlin — Praga — Warsza­
wa. Za niespełna tydzień bę 
dziemy z uwagą śledzili ko­
munikaty w radio, w TV i 
prasie z tras wyścigowych« 
Jak wypadną w br. nasi re­
prezentanci? Czy nawiążą 
oni walkę o pierwszeństwo? 
Fachowcy twierdzą, że zes­
pół nasz jest nieźle przygo­
towany do Wyścigu Pokoju.- 
Jak jest rzeczywiście, prze-, 
konamy się już wkrótce.

R. STANOWSKI
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ELBOM
NAPRAWA!

^_ _ _ | STAŁA KONSERWACJA!
WAG ANALITYCZNYCH
różnego typu na terenie województwa 

wykonuje:

Przyjmij moje serce i mój los Krajowej 
Loterii Pieniężnej, który przyniesie nam 
szczęście. 2075-K

,ELDOM” — Gdynia, ul. Władysława IV £
telefon nr 21-50-29 ►-« r

a Ścisła kontrola Urzędu Miar daje gwaran- ^ 
◄ cję wysokiej jakości usług! 2144-K £
TfTTTmmmyTTTTTmmTYTTmmmTTTTTTmm

MATRYMONIALNE MOTOCYKL „Pannonia” 
stan dobry sprzedam. — 
Ginter Kłosowski, Miko­
łajki Pom.,_pow. Sztum. 
LIKWIDUJĘ warsztat bla 
cliarski — tanio sprzeda­
ję okna dachowe, ryn- 
haki i inne oraz „Simso­
na”. Sopot, 20 Paźdz:erni- 
ka 825-7. P-597

MARYNARZ z zawodem 
lat 40, rozwiedziony poz­
na panią do lat 35 o mi­
łym wyglądzie, łagodnego 
usposobienia, domatorkę 
w celu matrymonialnym. 
Oferty Biuro Ogł. Gdynia 
pod „SM-730”.

NIERUCHOMOŚCI

Dnia 30 kwietnia 1965 r,. 
zmarł nagle przeżywszy 
lat 78.

ś. t P.

Adolf

Mgr inż. JERZEMU 
WŁODARSKIEMU

z powodu zgonu

Jafowskl ojca
Pogrzeb odbędzie się

dnia 4 maja 1965 r. Wy­
prowadzenie zwłok z ka wyrazy głębokiego współ
plicy cmentarnej na Sre 
brzysku o godz. 15.

czucia składają

O czvm zawiadamia współpracownicy i
pogrążona w smutku pracownicy ZOUE w

1 żona i rodzina Gdańsku.
G-1690 2225-K

DZIAŁKĘ budowlaną u- 
zbrojoną, koło przystan­
ku kolejowego w Janowie 
— sprzedam. Wiadomość: 
Gdynia - Chylonia, ul. 
Młyńska 9a. S-736
GOSPODARSTWO 10 ba 
w tym laki, las sprzedam 
lub zamienię na domek. 
M. Rompka. Pobłocie 
Wyb. p-ta Smażyno do­
jazd autobusem z Wejhe­
rowa do Smażyna.
GOSPODARSTWO 10 ha 
zelektryfikowane. inwen­
tarz żywy, martwy, łąka 
sprzedam. Wojciech Sta­
wowy, Koćborowo 27 —
poczta Starogard Gd.
DOMEK. zabudowania 0,77 
ha ogrodu, plantacja czar 
nej porzeczki, hodowla 
kur sprzedam. Podolszy- 
ce k. Płocka, Amelia 
Trawińska. PG-648

S P R Z E D A Ż
MOTOR „Pannonia” w b.
dobrym stanie sprzedam.
Gd.-Siedlce, ul. Kartuska
79b-6. G-920

1 XVÜPI J-Ufc V/JYC*4.>y J 111 C

sprzedam. Gdynia, Skwer
Kościuszki 10-lIa po 16.

♦ ZBLIŻA SIĘ LATO —
Z więc przypominamy, że najskuteczniej-
| szymi, najtańszymi i praktycznymi w
% walce z owadami są od dawna znane
J środki:
I F U M I N

— tabletki do tępienia much i komarów,
♦ M O L I N♦
£ — taśma do tępienia moli.
j Środki te są do nabycia w sklepach:
| Argedu, PZGS, GS, MHD, drogeriach itp.

placówkach handlowych.
Nie zwlekajcie z nabyciem! 

Producentem jest
Wytwórnia Środków Sanitarno - Chem. 
„Sanchema” dawniej Gdańska Wytwór­
nia Trutek, Gdańsk - Nowy Port, ul. 
Kasztanowa 3-4, teł. 38-813, 38-877.

KURS przygotowawczy na 
PRAWO i ZAWODOWE 
STUDIUM ADMINISTRA­
CYJNE organizuje PTE. 
Zapisy: Gdańsk, Długi
Targ 46 tel. 31-54-61.

RÓŻNE

„OPEL OLIMPIA RE 
CORD 53” i skuter „Osa 
150” sprzedam. Orłowo, 
Inżynierska 88-6, telefon 
2-91-96. G-734
KOMPLET stołowy, wy­
soki połysk — okazyjnie 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogł. Gdańsk pod „G-1463”.

LOKALE

ZAMIENIĘ 2 pokoje, ku­
chnia, łazienka Oliwa na 
jednopokojowe, kuchnia, 
łazienka centralne ogrze­
wanie. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod ,,G-1456”.
DUŻY pokój z kuchnią, 
centralne ogrzewanie, wy 
gody I piętro front śród­
mieście w Szczecinie za­
mienię na równorzędne 
w Gdyni lub Gdańsku. — 
Oferty: Antoni Wlazło,
Szczecin, ul. Roosevelta 
58 m, 6.______________P-633
2 POKOJE, kuchnia, wy­
łączone lub połowę dom- 
ku kupię. Oferty z ceną 
Biuro Ogł. Gdynia pod 
■ S-727”.__________________
KOMFORTOWE 3 poko­
jowe Sopot centrum za­
mienię na 2—3 pokojowe 
nowe budownictwo. Tele­
fon 51-25-27, G-146Q

ZAMIENIĘ — samodzielne 
mieszkanie pokój z kuch­
nią na podobne lub 2 
mieszkania po pokoju z 
kuchnią Gdynia-Leszczyn- 
ki na 3 pokoje z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogł. Gdynia
po d_,. S-603”.______
SOPOT: zamienię samo­
dzielny duży pokój z ku­
chnią na 2 — 3 pokojo­
we w trójmieście. Rów­
nocześnie poszukuję po­
koju sublokatorskiego dla 
samotnego pana. Sopot, 
Helska 7 m. 8 Bohdano­
wie z,_wejście z podwórza.
ODSTĄPIĘ pokój samot­
nym paniom. — Gdańsk- 
Orunia, ul. Smętna 24a.
4 pokoje, hall, kuch­
nia, łazienka, z wygoda­
mi, centralne ogrzewanie, 
ogródek, garaż, zabudo­
wania gospodarcze na pra 
wach amortyzacji — Stogi 
zamienię na 3 pokoje, 
centralne ogrzewanie — 
Gdańsk lub Wrzeszcz. — 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod ..G-1444”.

GOSPOSIA lub pomoc do 
mowa do małżeństwa z 
4-letnim dzieckiem po­
trzebna. Zgłoszenia po 16 
Gdańsk, Szeroka 77-79 m. 
4. G-1566
POMOC domowa do dziec 
ka na stałe potrzebna. — 
Gdańsk - Brzeźno, Emilii 
Plater 8-14. G-1590

WYKŁADAM truciznę 
przez cały rok na działce 
nr 44 przy Piastowskiej 
w Kwidzynie. Stefanicki.

GDAŃSKIE PRD — Za­
kład Produkcji Pomocni­
czej przy Warsztatach Ob 
sługowo - Naprawczych w 
Pruszczu Gdańskim wy­
kłada trutkę przez cały 
rok na terenie Zakładu 
Prefabrykacji w Pruszczu 
Gdańskim, ul. Grunwaldz 
ka 97. K-2209

LEKARSKIE
SPECJALISTA wenerycz­
ne, skórne dr Lipiński, 
Sopot, Chrobrego 22, tele­
fon 51-12-87. G-1537

NAUKA

3 POKOJE z kuchnią, ga 
rażem, ogródkiem, stare 
budownictwo zamienię na 
podobne nowe budownic­
two względnie spółdziel­
cze. Tel. 31-46-15.

PRACA

STOLARZA przyjmę. — 
Gdynia-Obłuźe. ul. Kuś­
nierska Hi, Żeberkiewlcz.

ZEBRANIE ORGANIZA­
CYJNE kursu kwalifika­
cyjnego na tytuł MI­
STRZA i ROBOTNIKA 
WYKWALIFIKOWANEGO 

w specjalnościach: ŚLU­
SARZ, TOKARZ. ELEK­
TRYK odbędzie się 5 ma­
ja br. godz. 15.30 Gdynia, 
Czerwonych Kosynierów 
79. Koszt szkolenia około 
700 zł. Dodatkowe zgło­
szenia na zebraniu orga­
nizacyjnym oraz w biurze 
Wojewódzkiego Zakładu 
Szkolenia „Oświata” — 
Wrzeszcz, Waryńskiego .4, 
tel. 41-21-82. K-2120
TAŃCÓW nowoczesnych i 
domowych — organizuje 
klub „Samba” Wrzeszcz. 
Miszewskiego 16, rozpo­
częcie 4 maja godz. 18.
PRZYGOTUJĘ solidnie do 
egzaminu wstępnego do 
szkoły średniej. Gdańsk, 
ul. 3 Maja 12b godz. 14— 
20« G-1439

PRZETARGI I LICYTACJE
Km. 205/65
OBWIESZCZENIE O LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
Komornik Sądu Powiatowego w Pucku Br. Cieślak, 

mający kancelarię w Pucku, ul. 1 Maja 15 na pod­
stawie art. 953 kpe podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 8 czerwca 1965 r. o godz. 14.30 w Sądzie Po­
wiatowym w Pucku, przy ul. 1 Maja 15 odbędzie się 
licytacja nieruchomości należącej do dłużnika Dawi­
da Selin, składającej się z domu bliźniaczego — mu­
rowanego, parter z poddaszem, położonego w Helu, 
ul. Boczna 5 oraz parceli o powierzchni 558 m kw.« 
mającej urządzoną księgę wieczystą w PBN w Puc­
ku pod Kw. Tom IX, nr 251.

Nieruchomość oszacowana została w trybie art. 943 
kpe na 105.000 zł. Cena wywoławcza wynosi zł 76.250.

Przystępujący do przetargu obowiązany jest złożyć 
w myśl art. 962 kpe rękojmię w wysokości 1/10 częś­
ci sumy oszacowania, tj. w wysokości 10.500 zł.

W myśl art. 962 par. 2 kpe rękojmę należy złożyć 
w gotówce albo w książeczkach oszczędnościowych.

Puck, dnia 8. 4. 1965 roku. 2206-K

KOMU N I K A T Y
Okręgowa Spółdzielnia Mleczarska w Elblągu wzywa 

wszystkich posiadaczy konwi oznaczonych znakiem 
spółdzielni do natychmiastowego zwrotu.

Konwie należy zwrócić do spółdzielni w Elblągu 
lub do najbliższego oddziału czy zlewni w powiecie.

Ostateczny termin zwrotu ustala się 14 dni od da­
ty ogłoszenia, po tym terminie znaleziona konew U 
posiadacza obcego traktowana będzie jako przywłasz­
czona a wobec winnych będzie wszczęte dochodzenie 
karne. 2205-K

Rekrutacja na Studium Zaoczne Wydz. Prawa UMK 
w Toruniu dla kandydatów z województwa 

gdańskiego i bydgoskiego.
Egzaminy wstępne na I roku Studium Zaocznym 

Wydziału Prawa 'UMK w Toruniu rozpoczynają się 
ifi czerwca 1965 roku o godz. 8 w sali IX Coli. Minus 
przy ul. Fosa Staromiejska 1-a w Toruniu.

Kandydaci zdają egzamin pisemny i ustny z hi­
storii z zakresu .dziejów Polski i historii powszech­
nej oraz egzamin ustny z geografii ogólnej, świata 
i Polski. 1801-K

P R A CO W NI (Ty P O S £ iTkTw” ANI
t technika normowania, 3 mechaników oraz 4 robot­
ników do wyrobów betonowych zatrudni Gdańskie 
PRD — Warsztaty Obsługowo - Naprawcze w Prusz­
czu Gdańskim, ul. Świerczewskiego 2. 2208-K
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1 Maja, v) dniu między narodowej solidarności robotniczej — w śicięto ludzi 
pracyi ulicami V/arszawy przeciągnął tradycyjny pochód mieszkańców stolicy, 
wypełniając całą szerokość odświętnie udekorowanej ulicy Marszałkowskiej. Po­
chód przemaszerował przed trybuną honorową, na której miejsca zajęli przed­
stawiciele najwyższych władz partyjnych i państwowych z I sekretarzem KC 
PZPR Władysławem Gomułką na czele.

Na zdjęciu: fragment 1-majowego pochodu na skrzyżowaniu ul. Marszał­
kowskiej i al. Jerozolimskich. W głębi plac budowy wschodmiej ściany ulicy
Marszałkowskiej. CAF — fot. Sokołowski

Z pojęciem programu wyborczego łączy się czę­
sto wyobrażenie zapowiedzi i przyrzeczeń, obietnic 
i zobowiązań. I oto mamy nasz program wyborczy 
Frontu Jedności Narodu, uchwalony i opublikowany 
przez Ogólnopolski Komitet. Ale nie ma w nim ani 
przyrzeczeń, ani obietnic, nie ma w nim niczego, co 
miałoby się spełnić bez naszego w tym udziału, bez 
naszej pracy i naszego czynnego uczestnictwa. Nasz 
program jest programem wspólnego działania.

| oraz maszyn i urządzeń dla 
i przemysłu chemicznego. A w 
I samej chemii — produkcję 
! włókien syntetycznych i two 
I rzyw sztucznych oraz nawo- 
i zów sztucznych.

Nawozy sztuczne stano­
wią bowiem jeden z podsta­
wowych elementów realiza-

Frontem de klienta

TO wspólne działanie skie 
rowane jest oczywiście 

na osiągnięcie konkretnych, 
jasno sprecyzowanych ce­
lów. Są to cele polityczne i 
społeczne, cele w dziedzinie 
podnoszenia poziomu życia, 
kultury, oświaty itd. Próba 
hierarchizowania tych ce­
lów, ustalenia który z nich 
jest ważniejszy, a który 
mniej ważny, byłaby zamie­
rzeniem niezmiernie trud­
nym, może nawet niewyko­
nalnym. Cele te muszą być 
bowiem realizowane rów­
nocześnie i równolegle, są 
od siebie wzajemnie najściś 
lej uzależnione.

Ale przy tym wszystkim 
nie ulega wątpliwości, że u 
podstaw realizacji całego 
programu, leży pomyślne wy 
konanie zadań gospodarczych 
Rozwój bazy materialnej jest 
przecież podstawą wszech­
stronnego rozwoju nowo­
czesnego społeczeństwa, spo 
łeczeństwa socjalistycznego.

A zatrzymawszy się przy 
zadaniach gospodarczych 

— można w programie Fron 
tu Jedności Narodu łatwo 
wyróżnić cztery uwypuklo­
ne, podstawowe cele, jakie 
w najbliższej przyszłości re­
alizować będziemy wspól­
nym działaniem.

ne, będziemy uruchamiać 
produkcję nowych wyro­
bów w oparciu o nowoczes­
ne konstrukcje, będziemy 
kłaść szczególny nacisk na 
wszechstronne podnoszenie 
jakości produkcji.

NASZ przyszły plan 5-let- 
ni ekonomiści nazywają 

pięciolatką przemysłu ma­
szynowego i chemicznego. 
Gałęzie te rozwijać będzie­
my szybciej, aniżeli całość 
produkcji przemysłowej, bo­
wiem właśnie to wyprzedze­
nie przez mechanikę i che­
mię jest warunkiem postę­
pu we współczesnym świę­
cie techniki. W przemyśle

żywnościowe, zwiększone za 
opatrzenie przemysłu w su­
rowce rolne.

■ wreszcie czwarty z celów 
gospodarczych uwypuklo 

nych w programie: zwięk­
szenie eksportu i dalsze u- 
lcpszenic jego struktury na 
rzecz artykułów przcmysło-

cji następnego z głównych h »„terających duiy 
celów gospodarczych nasze- wkIa(j polskicj mył„ tech
go programu działania. Jest 
nim zadanie intensyfikacji 
rolnictwa. Zaplanowany na 
przyszłą pięciolatkę 14 — 
15-procentowy wzrost pro­
dukcji rolnej wymaga zna­
cznej intensyfikacji gospo­
darstw chłopskich i gospo­
darstw państwowych. Moto­
rem ich będzie zwiększona 
pomoc państwa zarówno na 
inwestycje rolne, jak i na te 
gałęzie przemysłu, które 
pracują na potrzeby rol­
nictwa. Na rolnictwo prze­
znaczona jest — licząc war­
tościowo — prawie czwarta 
część wszystkich inwestycji 
produkcyjnych. Intensyfika-

maszynowym wysuwamy najcja rolnictwa — to wyższy 
czoło elektronikę, automaty-{pozom życia ludności chłop­
kę, elektrotechnikę, budowę! skiej, lepsze zaopatrzenie 
nowoczesnych obrabiarek | ludności miast w artykuły

nicznej i pracy wysoko wy­
kwalifikowanych rąk. Ros­
ną i będą rosnąć potrzeby 
importowe naszego szyb­
ko rozwijającego się kra­
ju. Musimy je z nadwyżką 
pokrywać eksportem towa­
rów najwyższej jakości, o- 
twierających nam rynki za­
graniczne całego świata.

Program wyborczy Fron 
tu Jedności Narodu jest 
naszym własnym, wspól­
nym programem działa­
nia. 30 maja zaakceptuje­
my go własnym głosem, a 
potem będziemy go wy­
konywać — każdy na 
swoim odcinku — na włas 
ny pożytek, dla dobra ca­
łego narodu.

M. B.

ZANIM ZAWYJE POGOTOWIE...
ßdy

Na jednym zegarze — godzina 13, na drugim — szybkość 
55 km. Za kierownicą starszy inspektor Inspektoratu Ru­
chu Drogowego KW MO w Gdańsku, kpt. Leon Adam­
ski.

Przedstawiciel naszej re] 
dakcji zwrócił się do min.)

z folii, pasty samopoiyskowe 
i kryjące do obuwia. W prze­
myśle lekkim — nowe wzory

konuje się lub dokonano z 
ministerstwami:, Przemysłu 
Chemicznego, Leśnictwa i _
Przemysłu Drzewnego orazj wy. Przeciwnie ~^uprzemy

że w uzgodnieniu z MFC drób 
na wytwórczość rozwijać bę­
dzie produkcję szeregu wyro­
bów rynkowych, takich jak 
sprzęt oświetleniowy, sprzęt 
elektrogrzejny (poduszki, pro- 
diże, kuchenki) drobne _ wyro­
by metalowe między innymi 
młynki do kawy, pieprzu, o- 
rzechów, zapalniczki do gazu 
i papierosów, parasolki, igły

Przemysłu Lekkiego. Istotne 
znaczenie ma produkcja mo 
dęlowa w przemyśle odzie­
żowym, którą będziemy in­
tensywnie rozwijać. Wartość 
tej produkcji w tym roku 
wyniesie około 600 min zło­
tych, co pozwoli lepiej za­
spokoić zróżnicowane potrze 
by konsumentów.

Większość zapowiedzia­
nych nowości produkcyj­
nych otrzyma rynek jeszcze 
w roku bieżącym.

Rozmawiała:
Wiesława LASKOWSKA

słowienie Polski było rów­
nocześnie stworzeniem wie­
lu zupełnie nowych gałęzi 
produkcyjnych, opanowa­
nie' produkcji licznych, nie­
znanych dawniej wytworów. 
Ale warunkiem wyjścia na

Włodzimierza Lechowicza; tkanin sukienkowych, walizki
z kilkoma pytaniami doty-j skórrane, odzież łączona z dzia
csacymi zaopatrzenia na- «»■ wytwórczoil

wytwórczość ostatnio ł samo
5 ’ \rozwija produkcję niekto-

— W jakim stopniu dro- rych wyrobów. Jakie to są 
bna wytwórczość zaspokaja towary i kiedy nastąpią ich 
popyt rynku na towary pow dostaioy na rynek? 
szechnego użytku i jakie sąj — w ramach przeprowa- 
jej plany na przyszłość? jdzonej koncentracji i spec ja

— Wartość produkcji do-'lizaeji produkcji Komitet 
starczonej przez drobną wy-.Drobnej Wytwórczości d -o 
twórczość na rynek w rokuinał uzgodnień z resortami 
ubiegłym stanowiła 24 proc. |przemysłu kluczowego co do 
wszystkich towarów rynko-.podziału produkcji w posz- 
wych wytwarzanych w kra-jczególnych asortymentach, 
ju. Szczególnie duży udział! Przykładowo można podać, 
w dostawach rynkowych staj 
nowią meble (50 proc,), wyj 
roby przemysłu odzieżowe- j 
go (47 proc.), przetwory o-j 
\ ocowo - warzywne (40 j 
proc.), wyroby przemysłu | 
skórzano - obuwniczego (35 j 
proc.).

— Przede wszystkim zwię!
kszą się dostawy tych arty-j 
kułów, których drobna wy-i SDOtlCO-llf €» 5E T^IUlCl 
twórczość jest głównym al-j ------------ -—... ................—
bo wyłącznym producen-j mr mm

äää wÄjCiiwila szczerościcięce, galanterię skórzaną,1, ^ 03
szczotki i pędzle, wyroby j 
wikliniarsko - trzciniarskie.j
chhDdzące^°sprzęt rybackfj Pozwalający na przeprowa- 
chłodzące sp. ę oIwp. dzanie całkowicie szczerych

RZEDNĄ zabudowania
ORUNI. Mijaja nas cię-

CLLi pierwszy sprowa- źaró-wki. Słychać łoskot nad 
dza się do szybkiego i j jeżdżąjącego ciągnika: Ur- 

do ręcznego sr.ycia, różnego znaczneg0 podniesienia ja- sus z 2 przyczepami. Za-
wyroby metalowe, przeznaczo- kości \ unowocześnienia pro j trzymujemy: bezpieczniki —
ne głównie dla wsi — jak że- dukcji przemysłowej. W mi- j owszem, lewy kierunko- ES śnionych latach potężnie roz- wskaż działa za to prawy 
spodarskie, okucia do obór, budowaliśmy siły wytwór-{nie,^ stopy^tez „wysiadły.. 
stajni itp. ' ...
Podobnych uzgodnień do-

ale filtr oleju obluzowany, 
hamulec pomocniczy nie­
sprawny...

— Akumulator będzie dziś 
wymieniony... — dodaje na 
wszelki wypadek kierow­
ca Józef Szymichowski. 
Jedziemy dalej. W wozie 

robi się zimno. Włączamy 
ogrzewanie. Powiało cieo-

cze kraju, dynamicznie zwię |z dokumentów wynika,^ żejłym „majowym” powie-
i u. !-•- trzem"'Mijamy wsie ;udeko-kszała się produkcja prze-Jmam.V przyjemność z kie- 

rnysłowa. Nie był to oczy-!1»™» Stanisławem Kasyną 
wiście tylko wzrost ilościo-jz .^olka rolniczego w Przy­

widzu.
— A iskrochron, panie Ka­

syna?
— Dziś założę — obiecuje 

zażenowany kierowca.
— A kto będzie płacił man­

daty? — pyta kpt. Adamski.
Zaczyna lać. Mijamy 

PRUSZCZ. W oko wpada 
nam Zetor. Hamulce spraw

czoło w wielkim wyścigu ine> kierunkowskazy rów-
narodów, warunkiem szyb­
kiego podnoszenia naszego 
poziomu życia — jest przy­
spieszone ulepszanie jakoś­
ci i unowocześnienia pro

nież, ale załadowana wor­
kami przyczepa grozi pęk­
nięciem bocznych drewnia­
nych burt. Nie spiete. Czyż­
by w całym kombinacie

dukcji. Będziemy więc jaki PGR Rusocin nie było ko- 
najszerzej wykorzystywać' 
nowe osiągnięcia technicz-

G DYBYM miał taki apa-l »»»“. »»*«■” «»<*•»»*> ■»» 
rat. Maleńki aparacik

wyroby rymarskie, galante 
rie drzewną itp.

Nastąpi również wydatny 
wzrost produkcji wyrobów 
uzupełniających produkcję 
przemysłu kluczowego, a 
zwłaszcza mebli, konfekcji 
odzieżowej, tkanin dekora­
cyjnych, wszelkiego rodzaju 
obuwia, artykułów powszech 
nego użytku z tworzyw 
sztucznych, narzędzi rolni­
czych i inne.

.— Jakich nowości dostar­
czy nam drobna wytwór­
czość w najbliższym czasie?

— Przewiduje się dostar­
czenie na rynek 4000 no­
wych wyrobów albo no­
wych odmian artykułów już 
produkowanych.

W przemyśle metalowym i 
elektronicznym będą to mię­
dzy innymi nowe żelatzka do 

i mowę i krawieckie z termo-

rozmów. Poszedłbym z nim 
do sądu...

— Sąd idzie, proszę wstać!
—• Nareszcie — mówi ktoś 

za mną. — Podali mnie za 
świadka i już dziewiąty raz 
tu przychodzę.

Wtedy wstaje obrońca:
— Wysoki Sądzi» wobec nie 

stawienia się świadka X, wno­
szę o odroczenie rozprawy...

Spotykam pana mecenasa 
na korytarzu, wyjmuję szyb
ko aparacik...

— Czy rzeczywiście zezna­
nia świadka X są niezbędne 
dla ustalenia prawdy mate­
rialnej?

— Bo ja wiem... Rewelacji 
się nie spodziewam. Zresztą 
mojemu klientowi i tak już 
nic nie pomoże, sprawę ma 
przegraną. Pozostaje tylko 
przewlekanie całej tej historii. 
O to prosił mnie klient. Mój 
klient — mój pan.

Oto i sędzia. Aparacik
regulacją, naftowe ogrzewacze działa...
pomieszczeń, piece stałopalne, 
roboty kuchenne „Tempo”, su 
szarki do włosów, maszynki 
do owoców i warzyw. W przej 
myślę drzewnym — nowe mo­
dele mebli współczesnych i za 
bawki o konstrukcji miesza-i 
nej metal-drewno-tworzywo. 
W przemyśle spożywczym — 
ziemniaki pasteryzowane mło 
de i stare, wschodnie wyroby 
Ozekoladowe, owoce w cukrze, 
sałatki i warzywa kwaszarni- 
cze. W przemyśle chemicznym 
— wodne jiasty emulsyjne, 
liczne wyroby z serii „1001

— Jak to się stało, że spra­
wa K. przeciwko Z. po raz 
dziesiąty spadła dziś z wo­
kandy?

— Jak to — jak? Był wnio­
sek.,.

— Wniosek może być słusz­
ny lub nie. Do której katego­
rii zaliczyłby pan ten, nas in­
teresujący?

— Bo ja wiem... Nie mam 
wyrobionego zdania na ten 
temat. Nie znam dokładnie 
akt, pod tym względem pano­
wie adwokaci mają przewagę. 

A poprzednio?

szukamy w

- Poprzednio bywało różnie:
drobiazgów” z tworzyw sztuczj raz nie stawili się świadkowie, . , , . ,

i nyclu nowe mMele Hlasaczyi rą* jt»SÄtax» ais Pie ĄattflżftW. i

Świadka
domu.

— A więc zastaliśmy obywa­
tela. Czy obywatel otrzymał 
wezwanie do sądu na dzisiej­
szą rozprawę?

— Otrzymałem.
— Więc dlaczego obywatel 

się nie stawił?
— Bo mi się nie chciało. 

Cala ta sprawa mi wisi.
— Czy obywatel wie, że 

sąd może go ukarać grzywną?
— Ha, ha, ha. Może, ale 

nie musi. Nie pierwszy raz 
jestem powołany na świadka 
i nie pierwszy raz sobie bim- 
bam. Kiedyś ukarano mnie 
grzywną, ale się odwołałem i 
grzywnę uchylono. Zresztą ó 
zaświadczenie lekarskie nie 
trudno...

SCHOWAJMY nasz apa­
racik, już nam nie po­

trzebny. I podejmujemy ze­
brane dzięki niemu do­
świadczenia. Dadzą nam od­
powiedź na pytanie: dlacze­
go wciąż tak nas nęka prze­
wlekłość postępowania są­
dowego?

Sąd winien? Winien. Bo 
często sędziowie nie przy 
gotowani do sądzenia, nie 
znają sprawy, łatwo godzą 
się na odroczenie. Bo nie 
potrafi zabezpieczyć egzeku­
cji wydawanych przez sie-

rzadko korzysta z przysłu­
gującego mu prawa ukara- 
rania niesumiennego świad­
ka grzywną.

Winni pełnomocnicy stron?
Winni. Bo często nadużywa­
ją uprawnień procesowych 
nie licząc się z interesem 
społecznym.

A my? Świadkowie? Ich 
kuzyni i przyjaciele. My też.
Bo wciąż jeszcze grzeszymy j cjonariusza 
ciągotami do anarchizmu.

Więc kto winien? Zagma-,kich warunkach spędza 8 
twana sprawa. A aparatu, godzin na trasie... 
który by ją rozwikłał brak...1 Zbliża się „Nysa” z GS w 

B. JACIIIMOWICZ ! Pszczółkach. Badamy ciś- 
1'lienie opon — W p01'7.ądku.

mu zreperować kawałka 
łańcucha?

— I dowodzik osobisty nie­
ważny — stwierdza przy oka­
zji kontroli dokumentów kpt. 
Adamski. — I karty drogowe 
z kilku dni nie zdane i pa­
liwo nie rozliezone...

— Proszę mi wybaczyć t ą 
rażą, panie kapitanie... — 
prosi kierowca Stefan Mor­
ka.
Przy okazji trafiamy na 

problem rozliczania się kie­
rowców w PGR-ach z pali­
wa: nikt się tym, jak wy­
nika, nie przejmuje: 100 li­
trów w tę czy drugą stro­
nę — drobiazg!

Zaczyna lać na dobre. 
Nad nami dach „Warsza­
wy”, ale nie trudno sobie 
wyobra,zić sytuację funk- 

służby drogo­
wej MO, który często w ta-

A kto będzie płacił mandaty?
Fot. \Vł. Nięjtywiński

rowane czerwonymi tablicz 
kami komisji wyborczych 
Nie dojeżdżając do TCZE­
WA — znak oznaczający 
wyboje...

— Od zimy jeszcze nie zda 
żyli naprawić — komentuje

— Hamulec pomocni­
czy niesprawny, zasadni­
czy nie działa, stan oleju 
niżej minimum, akumu­
lator bez elektrolitu, filtr 
bez oleju w ogóle, chło­
dnica się rozlatuje, niski 
stan wody, dziurawy tłu­
mik, stacyjka zapłonu nie 
odbija, przyspiesznik nie­
sprawny...

Fot. Wł. Nieżywiński
kpt. Adamski, znający drogi 
województwa jak własną kie­
szeń.
Za Tczewem trafiamy na 

pick-up: własność Zakładu 
Zadrzewień i Zieleni Ligi 
Ochrony Przyrody w Gdań­
sku. Wyrywkowa kontrola 
stanu technicznego wozu 
daje zaskakujące wyniki:

— Hamulec pomocniczy nie 
działa — stwierdza kpt. Adam 
ski — zasadniczy niesprawny, 
stan oleju niżej minimum, 
akumulator bez elektrolitu, 
filtr bez oleju, chłodnica roz­
latuje się, niski stan wody, 
dziurawy tłumik, stacyjka za­
płonu nie odbija, przyspiesz­
nik niesprawny, listwy pro­
gów połamane, karta drogo­
wa bez wpisania stanu paji- 
wa, brak wskazania kierunku 
jazdy...
Jak na jeden wóz — to 

chyba dość!
Przed MALBORKIEM zno

wu chlusnęło jak z cebra. 
Dochodzi godzina 17. Staje­
my na szosie z Malborka 
do Elbląga. Ruch niewiel­
ki. „Leci” wóz Przedsiębior­
stwa Zaopatrzenia Rolni­
ctwa w Wodę z Gdańska. 
Kierowca Jan Muńko do­
brze dba o swój warsztat 
pr&ęy. Za chwila —> jakichś

2 rowerzystów bez doku­
mentów, jakaś „Syrenka” i 
znowu pick-up, tym razem 
z Przedsiębiorstwa Budow­
nictwa Rolniczego w No­
wym Dworze.

— Jak pan ma na imię? — 
pyta kierowcę k-<\ Adamski, 
zaglądając do silnika,

— Kownacki Zbigniew...
— Panie Zbigniewie, dla­

czego za mało wody w chłód 
nicy i od kiedy to się jeździ 
z filtrem bez oleju?

— POM .w Rudnie robił ka­
pitalny remont i nie nale­
li... — tłumaczy się kierow­
ca.

— A dmuchał pan kiedyś 
w balonik, panie 7h»gniewie? 

— Nie. jeszcze nigdy...
— To czas spróbować.
— Tylko jedno piwko wy­

piłem. panie kapitarre... — 
uprzedza sytuacje speszony 
na dobre kierowca. 
Chemikalia w Ä szklanej 

rurce zielenieją jak trawa: 
corpus delicti — jak na 
dłoni! Zabieramy pana Zbig 
niewa i odwozimy go z fa­
sonem do Komendv Powia­
towej MO w Malborku, 
gdzie delikwent poddany 
będzie próbie zawartości al­
koholu we krwi. Poniżej 
pół promille — kolegium, 
powyżej — sąd!

Zapada zmrok. Mijają nas 
motocykliści. Wszyscy w 
porządku. Trochę tej kul­
tury motoryzacyjnej już wi­
dać...

— Proszę — stwierdza kpt. 
Adamski — nawet furmanki 
i rowery oświetlone!

YfA 9 godzin rajdu i kil- 
kanaście kontroli na tra 

sie — tylko jeden pijany 
kierowca i jeden komplet­
nie niesprawny pojazd. 
Jeśli tak dobrze, to dlacze­
go rok rocznie na drogach 
woj. gdańskiego ponosi 
śmierć dziesiątki osób, dla­
czego setki odnosi rany i 

I trwałe kalectwa, dlaczego 
dziesiątki pojazdów idzie na 
złom, dlaczego straty ma­
terialne sięgają milionów 
złotych?

Milicyjna służba drogowa 
dwoi się i troi robiąc wszy­
stko, co może. Ale czy to 
samo można z czystym su­
mieniem powiedzieć o wszy 
stkich kierowcach ciężaró­
wek, pick-up’ów, aut osobo­
wych, a nade wszystko mo­
tocykli, których liczba zwię 
ksza się w woi. gdańskim 
wprost proporcjonalnie do 
liczby... wypadków na dro­
gach?!?

Blisko 100 tys. pojazdów 
zarejestrowanych w woj. 
ffdańskim krąży po drogach 
Wybrzeża. Do tego dodać 
należy ruch tranzytowy, do­
celowy do portów i tury­
styczny oraz... pijaństwo, ka 
walerską jazdę, niesprawny 
stan techniczny pojazdów. 
Sumą tych czynników jest 
coroczne krwawe żniwo 
na naszych drogach.

Kolejny sezon motoryza­
cyjny już się rozpoczął, a 
więc zastanówcie się nad 
tym wszystkim, wy, ludzie 
zza kierownicy...

Lech NIEgRĄSJi .



DZIENNIK BAŁTYCKI Nr 104 (6479)? M

Dul Oświaty, Książki i Prasy
W trzecim dniu imprez zor-| radnego do WRN W. Lachnlt- 

ganizowanych z okazji Dni| tein i b. „kościuszkowcami” z
Oświaty, Książki i Prasy 
będzie się szereg spotkań

Teatru Frontowego. Na Oruni 
I •> g. 18 w MDK spotkanie z

3; IN
*

JEDNYM z najżywotniej­
szych problemów Gdań 

ska jest budownictwo miesz 
kaniowe toteż w latach 
1961—65 na budowę nowych 
osiedli przeznaczono 1.758 
min złotych. Ten najpoważ 
niejszy wysiłek inwestycyj­
ny pozwolił przekroczyć za­
łożenia programu wyborcze

teratanii i dziennikarzami, 
otwarcie nowych wystaw lip.

W Gdańsku - Chełmie (w bi­
bliotece) wieczór autorski Ma­
rii Pruszkowskiej o godz. 18. 
We Wrzeszczu o g. 18 w klu­
bie garnizonowym oficerskim 
»potkanie z kandydatem na

Za wy$3ltne|
♦44

osiągnięcia
w twórczości radiowej
Komitet do Spraw Ra-j 

dia i Telewizji „Polskiej 
Radio i Telewizja” — roz^ 
dzielił doroczne nagrody a 
za wybitne osiągnięcia w T 
twórczości radiowej i te-f 
lewizyjnej w roku 1964. f 

^ Wśród laureatów znajdu-^ 
- ją się dwaj pracownicy A 

Rozgłośni Gdańskiej, twór T 
cy słuchowiska „Wester- ▼ 
platte”: Kazimierz Rado-f 
wicz — autor i Jan Bol-i

igaty — reżyser. Słucho-A 
wisko „Westerplatte” w I 
dniu 1 września ubiegłe- Y 
go roku zostało nadane f 
w programie ogólnopol- $ 
skim Polskiego Radia. A 

Wczoraj prezes komite- a 
tu Włodzimierz Sokorski Y 
wręczył laureatom w f 
Warszawie przyznane na- 4 
grody. ^

na wiosną można
$;ę zairuć grzybami

' "Woj. Stacja San. Epid. 
jprzypomina i ostrzega ama­
torów grzybów, że łatwo 
jest pomylić trujące pomu- 
ehle (piestrzenicę kasztano­
watą) ze smardzami. Jad 
pomuchli jest tak silny, że 
nie pomaga nawet obgotowa 
nie grzybów. Objawy zatru 
cia po ich spożyciu występu 
ją dopiero w 8—24 godzinach. 
Grzyb ten ma białą nóżkę 
z ciemnym, brązowym, po­
fałdowanym kapeluszem o 
średnicy 2—8 cm.

Niebezpiecznie również 
Jest jeść surowe, solone ol­
szówki. Grzyby te można 
jeść tylko rozdrobnione, ob­
gotowane (przy tym wodę 
trzeba odlać). Zjedzone na 
surowo mogą spowodować 
niebezpieczne nawet dla ży­
cia zatrucie. W marcu br. 
2 rodziny z Oliwy i Wrze­
szcza zatruły się olszówka­
mi, tak że musiano je ra­
tować w szpitalu. Objawy 
zatrucia mogą wystąpić już 
po kilku godzinach (wymio 
ty. bóle żołądka ltd.), mogą 
również spowodować przy­
kre uczulenia.

*----«---- -

| Z KrbniKi | A f

, mi
Na ul. Kartuskiej w Gdań- ....... TTC, A . . ,

8ku w pobliżu ul. Sowińskie- ne * białe . USA od 19 lat, 
go, włączający się od ruchu.8; 16. 18, 20. „Bajka’, ,,Q ży- 
samochód ciężarowy „Star”Jcle Huth”, ang., od 16 1., g.

red. Milewskim, a w Klubie 
„Hermes” we Wrzeszczu z kie­
rownictwem tygodnika „Ban­
dera”.

W bibliotece przy ul. Mariac­
kiej w Gdańsku o życiu kul­
turalnym w XX-leciu mówić 
będzie mgr Kochanowska. W 
GDYNI przy Skwerze Kościusz 
ki o godz.. 13 nastąpi otwarcie 
wystawy: XX-!ecie Miejskiej
Biblioteki w Gdyni. O g. 16 
przy ul. Tetmajera w Gdyni 
eliminacje konkursu czytelni­
czego uczniów zakładowych 
szkół budownictwa.

Na zdjęciu: Wystawa przy
ul. Długiej 12 w Gdańsku pt. 
„Przyjaźń, pomoc, współpraca 
między Polską a Związkiem 
Radzieckim”.

Fot. W. Nieżywiński

---- ©-----

zież gdyńska
w c/ynie przedwyborczym
Grono nauczycielskie Zasad­

niczej Szkoły Rzemiosł Budo­
wlanych ł Technikum Budow­
lane w Gdyni - Orłowie (aleja 
Zwycięstwa 194) wraz z ucz­
niami, w tym również zrze­
szonymi z ZMS i ZHP realizu­
je szereg czynów dla uczczenia 
zbliżających się wyborów do 
Sejmu i rad narodowych. Mło­
dzież bierze udział w odświe­
żaniu części pomieszczeń Ośrod 
ka Zdrowia w Chylonii. Po­
dobne prace wykona również 
w siedzibie Komendy Hufca wr 
Gdyni.

Poza tym uczennice Zasad­
niczej Szkoły Technikum Bu­
dowlanego uporządkują teren 
przyszkolny na odcinku 150 m 
oraz boisko szkolne wraz z ni­
welacją całego terenu. Biorą 
one także udział (jak już infor­
mowaliśmy) w pracach porząd 
kowych w Ogrodzie Zoologicz­
nym w Oliwie. Oprócz tego 
młodzież technikum zrzeszona 
w ZMS i ZH zgłosiła się do 
pomocy w pracach komisji wy­
borczej nr 35. (zm)

N

go i przekazać do użytku 
zamiast 30 tysięcy, więcej 
bo ió.255 izb mieszkalnych. 
W tej liczbie przybyło mia­
stu 11.118 izb z budowni­
ctwa rady narodowej, 7.557 
z budownictwa zakładów 
prac-’, 17.817 -— spółdzielczo 
ści mieszkaniowej i 1.763 z 
budownictwa indywidualne­
go!

Dosłownie w oczach wy­
rosi" nowe osiedla na Sto­
gach, w Brzeźnie, na Dol­
nym Mieście, Podwalu Przed 
miejskim, podziw wszyst­
kich przyjezdnych wzbudza 
piekne Przymorze i u eine 
zięleni Osiedle Młodych.-Po 
ważne przekroczenie zadań 
to efekt wzmożonych wysił­
ków armii pracowników bu 
dowlanych i inwestorów, wy 
nik stosowania nowych me­
tod projektowania i wyko­
nawstwa umożliwiający skro 
cenie cyklu produkcyjnego 
i obniżenie kosztów.

WYKONANIE i przekro­
czenie planu bu^owni 

etwa mieszkaniowego pozwo 
liło przyspieszyć przydział 
mieszkań rodzinom gnieżdżą 
cym się w suterenach, na 
strychach, w ruderach prze 
znaczonych do rozbiórki. 
Warto przy tym podkreślić, 
że zgodnie z założeniami pro 
gramu wyborczego, Miejskie 
go Komitetu Frontu Jedno­
ści Narodu w latach 1961— 
65 wprowadzono zasady 
gwarantujące sprawiedliwy 
rozdział mieszkań.

Powołano Miejską Korni 
sję Przydziału Mieszkań w 
skład której weszli działacze 
społeczni, wprowadzono pun 
ktację potrzeb, przydział mie 
szkań odbywa się obecnie 
jawnie przez zgłaszanie pu­
blicznie listy osób otrzymu­
jących mieszkanie.

Tyle pokrótce, dos^jwnie 
w telegraficznym skrócie 
realizacji programu wybor­
czego MK FJN za lata 1961- 
65 w dziedzinie budowni 
etwa mieszkaniowego w 
G ińsku. Tyle o naszych o- 
siągnięciach, a zamierzenia? 

OWY PROGRAM WY 
BORCZY MK FJN, któ 

ry realizować będą w nowej 
kadencji rad narodowych i 
Sejmu PRL wybrani przez 
nas radni MRN w Gdańsku 
zakłada, że w latach 1966— 
70 mieszkańcy Gdańska o- 
trzymają nowych 40 tysięcy 
izb mieszkalnych. Budowa 
nowych osiedli i bloków mie 
szkalnych koncentrować się 
będzie przede wszystkim w 
rozpoczętych już osiedlach 
takich jak Przymorze, Oli­
wa — Wejhera, Stogi Wiel­
kie, Brzeźno, Dolne Miasto, 
Orunia. Na gdańskiej Sta­
rówce kontynuowane będzie 
budownictwo plombowe, co 
umożliwi zakończyć ostatecz 
nie odbudowę Starówki.

W porównaniu z obecną 
pięciolatką znacznie, bo o 
22 proc. wzrosną nakłady 
na remonty starych budyn­
ków, a 10 min złotych prze­
znacza się na remonty bu­
dynków prywatnych.

Głównym realizatorem bu 
downictwa mieszkaniowego 
w latach 1966—70 będzie 
spółdzielczość mieszkaniowa, 
posiadająca możliwości wy­
korzystania poważnych re­
zerw, a tym samym zwięk­
szenia planu rzeczowego bu

downictwa. Nowe przepisy 
tyczące spółdzielczości miesz 
kaniowej są bardzo dogod­
ne, pozwalają na przystąpię 
nie do spółdzielni każdej ro­
dzinie potrzebującej miesz­
kania.

Rozbudowie osiedli miesz­
kaniowych w Gdańsku to­
warzyszyć będzie równole­
gła realizacja urządzeń uslu 
gowych, pełne zagospodaro­
wanie osiedli, wyposażenie 
osiedli przypominających ma 
łe miasteczka — w lokale 
handlowe, gastronomiczne, 
punkty usługowe.

(Jar.)

Kategoria II
Restauracja „Bałtyk” w 

Wejherowie ma kategorię 
II. Nie domagam się by 
najmniej, aby podnieść ją 
do rangi kategorii I, ale 
mc bym nie miał przeciw 
ko tern,u, aby niektóre jej 
właściwości przejęły re­
stauracje kategorii I.

Np. czytanie karty roz­
poczynamy od słów:: „Kie 
rownictwo zakładu wita 
mile gości i poleca:”

Po dwukropku następu 
ją nazwy 3 zup, 19 dań

Imponujący przegląd
ognisk artystycznych
W sali koncertowej Pod­

stawowej Szkoły Muzycznej 
w Gdańsku przy ul. Gnil­
nej, pod kierownictwem dyr. 
Z. Jackiewicza o 'był się w 
ub. niedzielę urzegląd dorob

Zmiany
w kierownictwie
gdańskiego widz. handlu
Z dniem 1 maja br. sta­

nowisko kierownictwa Wy­
działu Handlu Prezydium 
MRN w Gdańsku objął do­
tychczasowy kierownik re­
feratu Wydziału Finansowe 
go Zdzisław Ciążyński. Do 
tychczasowy kierownik Wy­
działu Handlu Witalis Za- 
levrski został dyrektorem 
MHD Art. Spożywcze 
Gdańsk - Śródmieście.

GDAŃSK, Opera, „Halka” 
g. 16. GDYNIA, Muzyczny

[„Mimoza”, „Życie Adolfa Hi­
tlera”, NRF, od 16 1., godz. 13; 
„Diabelskie sztuczki”, fr., od 
16 1., g. 15, 17.30, 20. „Klubo­
we”, „Zalotnik”, fr., od 12 1,, 
g. 18, 20.15. „Mewa”, „Generał 
della Rovere”. wł., od 18 lat,

„Fajerwerk”, g.’ 18.45 (przedst.^- »Jagienka» „Światła na
zamknięte). mordercę”, fr., od 16 lat, godz. 

18, 20, „Iskra” niecz.
RUMIA „Aurora”. „Panien­

ka z okienka”, poi., od 12 L. 
g. 17, 20.

PRUSZCZ „Krakus”, „M — 
morderca”, NRF, od 16 lat, g. 
17.30, 19.30.

GDAŃSK „Leningrad”, „Gej-! 
sza”, USA, od 16 1„ g. 10, 12.30,j
15, 17.30, 20. „Kameralne” — j
„Wielka tajemnica”, fr., od 141 
lat, g. 14; „Cudotwórczym”. 
USA, od 16 1„ godz. 16, 20.
„Piast”. „Barwy walki”, poi., 
od 12 1„ g. 16, 18, 20, „Przy­
jaźń”, „Sąd”, radź., od 12 lat, 
g. 17, 20. „Drukarz” — niecz 
„Panorama”, „Olbrzym”, USA. 
od 12 I„ g, 15.30, 19.30. „Mo- 
tława”, „Mysz, która ryknęła” 
ang., od 12 ]., g. 15.45, 18,20.15. 
„Wrzos”, „Żywi i martwi”,
I seria, radź., od 12 1., godz.
16, 18, 20, „Żak”, „Hamlet”,
II seria, radź., od 16 1„ godz.
16, 18. „Gedania”, „Kryptonim 
Preludio 11”. NRD, od 16 lat, 
g. 16, 18. 20. „Włókniarz” —
„Ali ii wielbłąd”, I i II seria, 
ang., od 8 1„ g. 19. „Zorza”, 
„Szerszeń”, radź., od 12 lat,
g. 17, 19. „Kosmos”, „Mały
światek Sammy Lee”, ang., od 
16 1„ g. 15.45, 18, 20.15.

WRZESZCZ „Znicz”, „Czar-

B2UI1ULUUU UI*AdIUWy „ULWA I _ ’ Ä __ , . , .
prowadzony przez Tadeusza N.,|12- 16> 18* lat smie-
zajechał drogę, jadącemu w■ chu”, USA, od 9 1„ godz. 10. 
kierunku Zaborni „Trabanto- „Tramwajarz 

W wyniku zderzenia obawl
»amochody 
ne.

zostały uszkodzo-

32-letnI Stamsław B. w wy­
niku potrącenia na ul. Święto­
jańskiej w Gdyni przez „Ny- 
*ę” nr rej. GS 0542, prowadzo­
ną przez Brunona W. —• do- 
inał obrażeń.. * * *

Czeslaw K. ze Słupska, Ja­
dąc „Moskwiczem” nr rej. EO

„Ach te dzie­
ci”, radź., od 9 1-, godz. 16; 
„Nieprzyjaciel u progu”, radź., 
od 16 L. g. 18. 20.

NOWY PORT — „1 Maja”.
„Ludwiku do rondla”, jug., od 
16 1., g. 16, 13, 20.

OLIWA „Delfin”, „Komisarz” 
Wł., od 16 1„ g. 15.45, 18, 20.15.

SOPOT „Bałtyk”. „Opowieść 
znad Donu”, radź., od 16 lat, 
g. 15.15, 17.30, 19.45. ’’Polonia”,
„Umarli milczą”, I seria, NRD, 
od 16 1.. g. 16, 18, 20.

GDYNIA „Warszawa”, „The
•754, wpadł w Rumii na drze- Beaties”, ang., od 12 1., godz. 
wo. Przyczyną wypadku było io, 12, 14, 16, 18, 20. „Goplana
prawdopodobnie uśnięcie kie­
rowcy, który w efekcie od­
niósł ciężkie obrażenia.

* * *
24-letnl Aleksander K. wpadł 

na ul. 3 Maja w Gdańsku pod 
„Warszawę” nr rej. GA 2334, 
prowadzoną przez Zygmunta K. 
Szczęśliwie przechodzień nie od 
niósł poważniejszych obrażeń.

Druk: GZG zam. 931 D-8

„Przygody Tolka Borówki” 
radź., od 6 .1 g. 10, 12, 14; „Ty 
slęczne okno”, fr.. od 16 lat, 
godz. 16, 18, 20. „Atlantic” — 
„Życie raz jeszcze”, poi., od 
16 *1., g. 15.30, 17.45, 20. „Fala”. 
„Latający profesor”. USA, od 
9 1„ g. 16; „Ten wstrętny cel­
nik”, fr„ od 16 1.. g. 18, 20.15. 
„Marynarz”, „Wojna trojań­
ska”, wł., od 12 1., g. 18, 20. 
„Promień”. „Towarzyszę bro­
ni”, fr., od 1* 1., St. 16. 18. 20

WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
w dniu 4 maja 65 r.

WTOREK
LOKALNE:

12.25 Szczecińscy kameraliś­
ci, 12.45 Interweniujemy, 16.05 
Melodie świata, 16.30 Felieton 
muzyczny, 16.40 Reportaż dy­
skusyjny, 17.00 Muzyka ta­
neczna, 17.30 Przegląd aktual­
ności Wybrzeża, 17.50 Dyskusje 
i polemiki, 18.00 Koncert ży­
czeń, 20.00 „Freja z siedmiu 
wysp” słuchowisko wg Con­
rada.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.00 Mikołaj Ippolitow-Iwa- 
now: Szkice kaukaskie, 13.25
Pieśni kompozytorów rosyj­
skich, 13.45 W rytmie tańca i 
piosenki, 14.25 „Urząd a czło­
wiek”, 14.45 „Błękitna sztafe­
ta”, 15.00 Z twórczości George 
Enescu — koncert w 10-tą rocz 
nicę śmierci kompozytora, 
1.9.30 Kalejdoskop kulturalny, 
21.40 Muzyka taneczna, 22.10 
Uniwersytet Radiowy, 22:25 
„Ambicje i starty”, 22.40 Mu­
zyka taneczna, 23.00 Międzyna­
rodowa Trybuna Kompozyto­
rów — Paryż 1964, 23.40 Melo­
die na dobranoc.

na dzień 4 maja 1365 r. 
WTOREK

17.00 Dziennik. 17.05 „Blasza­
na puszka żółwia”, film z se­
rii: „Opowieści znad rzeki”.
17.20 „Opole”, film prod, pol. 
17.30 „Moje miejsce w życiu”. 
17.55 „Kombinat i kłopot”. 18.05 
„Siadami Pitagorasa”, teletur­
niej. 18.35 „Zielone zagłębie”. 
19.00 „Tramp”. 19.15 „Festiwal 
Sopot 64”, film, 19.30 Dziennik. 
19-50 Dobranoc. 20.00 TV Ku­
rier Warszawski. 20.15 „Życie 
Adolfa Hitlera”, film dok. 21.55 
Dziennik.

REPERTUA
Wojewódzkiej Sceny Amatorskiej
w Gdańsku
Na wniosek komisji artystycz 

nej zarząd oddziału wojewódz­
kiego Związku Teatrów Ama­
torskich w Gdańsku zaaprobo­
wał repertuar dla swej sceny 
do końca bieżącego roku. Naj­
bliższą premierą, która odbę­
dzie się w dniu 8 maja br. 
w MDK w Nowym Porcie, bę­
dą bajki „Skarby króla Ma- 
gemona” oraz „Bajka” o Mać­
ku” W wykonaniu przodujące­
go zespołu lalkarskiego PDK 
z Nowego Dworu.

Drugim spektaklem W maju 
br. na tej samej scenie będzie 
sztuka Wróbla „Bracia”, w 
wykonaniu zespołu dramatycz 
nego ZNP z Kwidzyna.

W programie wokalno-mu­
zycznym o tematyce morskiej 
w czerwcu wystąpi chór 
Hartwiga z Gdyni, zespół Tech 
nikum Łączności z Gdańska, 
zespół Stoczni Gdańskiej oraz 
zespół WDK.

Po przerwie urlopowej w 
lipcu i w sierpniu br. następ­
ną imprezą będzie wrześnio­
wy wieczór orkiestr i chórów 
obejmujący również zespoły i 
estradę wojskową z Gdyni. W 
październiku amatorskie ze­
społy studenckie będą się po­
pisywały w Klubie „Żaka” w 
Gdańsku, zaś w listopadzie od­
będą się na scenie Morskiego 
Domu Kultury wieczory poezji 
i piosenki radzieckiej.

i MiĄlO
'ISV/lX/Y UL*

ZANIEDBANIE...
„Od niedzieli sprawdza 

się listy wyborców do rad 
narodowych i Sejmu. I my 
chcielibyśmy to zrobić, ale 
prosimy o ułatwienie nam 
tej czynności — pisze do 
nas p. Andrzej Skórko. — 
Mieszkamy przy ul. Droży­
ny (obok Abrahama) w Oli­
wie. U nas o wyborach nic 
nie słychać, a szczególnie 
nic nie widać. Z gazet i ra­
dia znamy kandydatów, zna 
my terminy, ale nie znamy 
zasięgu swych okręgów wy 
borczych, ani punktów i nu 
merów obivodowych komisji 
wyborczych. Nie wiemy, 
gdzie mamy się udać, aby 
sprawdzić listy wyborców".

OD REDAKCJI:
Winę za brak owych da 

nych ponosi administracja, 
do której obowiązków na 
leżało wywieszenie we 
wszystkich domach plaka­
tów i zawiadomień, doty­
czących wyborów do rad 
narodowych i Sejmu. Są­
dzimy, że te zaniedbania 
będą szybko naprawione*

Estrada amatorska szkół ar­
tystycznych zakończy sezon wi 
dowiskowo-instruktażowy Wo­
jewódzkiej Sceny Amatorskiej.

Dla szerokiej popularyzacji 
amatorskiego ruchu artystycz­
nego na Wybrzeżu ZTA powo­
łał sepcjalne zespoły robocze 
składające się z członków za­
rządu oraz aktywistów kultu­
ralnych. Zespół do spraw ak­
cji „Wieś bliżej teatru” skła­
da się z 11 osób. Kieruje nim 
wiceprezes ZTA Eustachy Lis. 
Do zespołu koordynującego 
działalność klubu i kół miłoś­
ników teatru w woj. gdań­
skim pod kierownictwem Julii 
Ziegenhirte weszło 7 osób. W 
zespole zaś zajmującym się 
sprawami Wojewódzkiej Sceny 
Amatorskiej pracuje 9 osób.

Wszystkie zespoły mają dużą 
swobodę działania. Chodzi bo­
wiem o wypracowanie nowych, 
jak najbardziej skutecznych 
metod pracy, które w zdecy­
dowany sposób winny przy­
czynić się do istotnego zbliże­
nia widza do teatru na wsi i 
w mieście.

(jota)

MIASTA—WSI CIĄG DALSZY...
Zakłócający upragniony w no 

cy spokój mieszkańców ulicy 
Zbyszka z Bogdańca we Wrze­
szczu pies „ogrodowy” był już 
tematem naszej notatki w ubie 
głym roku. Notatka poskutowa- 
ła ale niestety tylko na pewien 
czas. Pies znów nocuje w ogro 
dzie i ujada.

Kierowane pod adresem wła­
ściciela zwierzęcia prośby o za­
mykanie go na noc pod dachem 
nie odnoszą zupełnie skutku. 
Dlaczgo? — bo złośliwości nie 
chcielibyśmy tu podejrzewać...

-----©-----,

Zgubiono... 
znaleziono...

Koło od przyczepy samocho­
dowej znalazł w dniu 26 bm. 
na jednej z ulic gdańskiej dziel 
nicy Ujeścisko Alfons Rysieft, 
zam. przyu 1. Goszczyńskiego 
nr 6 ,,B”. Właściciel proszony 
jest o zgołszenie się po odbiór 
Zguby po godzinie 16.

Dzieci ze Szkoły Podstawowej 
nr 59 w Gdańsku - Olszynce 
znalazły przed paroma dniami 
na jednej z ulic tej dzielnicy 
miasta białe koraliki (3 lśniące 
sznurki). Zgubę tę prosimy ode 
brać w sekretariacie szkoły.

Uczennicę Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej nr 2 w Gdańsku — 
Wandę Hofman zawiadamiamy, 
że jej koszyk z dokumentami 
znajduje się w dziale „Śmiało 
i szczerze”.

ku ognisk artystycznych Wy 
brzeża.

Wzięli w nim udział soli­
ści, zespoły estradowe, chó­
ry. Gdańsk reprezentowak 
ognisko muzyczne nr 7, 
Wrzeszcz ognisko nr 1 oraz 
nr 12, Nowy Port — ogni­
sko nr 10, Oliwę — ognisko 
nr 9, Gdynię — ognisko nr 
3 i ognisko nr 11.

Najlepiej wypadły popisy 
ogniska nr 10 z Nowego Por 
tu, prowadzonego przez Ja­
na Butowskiego. Zespół ten 
składa się z 20 młodych „mu 
zyków”. Grają oni na akor­
deonach, fujarkach, fletach, 
ksylofonach. Ze względu na 
swą muzykalność i zgranie, 
będą reprezentowali Wybrze 
że na Ogólnopolskim Festi­
walu Ognisk Artystycznych, 
ktlry odbędzie się w dniach 
22 i 23 bm. w Łodzi. Patro­
nat nad festiwalem ogólno­
polskim objął Ludowy Insty 
tut Muzyczny.

W Łodzi odbędzie się rów 
nież dwudniowa konferencja 
kierowników ognisk arty­
stycznych z całego kraju. 
Na tej konferencji zostanie 
podsumowany imponujący 
dorobek ognisk, które coraz 
skuteczniej upowszechniają 
-ulturę muzyczną i tanecz­

ną w naszym kraju.
(jota)

Kolejarze
i do przewozu

wycieczek sz' ','

drugich, 12 dodatków, S 
deserów i 10 zakąsek.

Lekturę kończymy zda 
niem „Realizujemy zasa­
dę: konsument ma zawsze 
rację”.

Za krótko byłem w Wej 
herowie, aby stwierdzić, 
że nie jest to tylko ha­
sło, Ale karta, jako taka, 
owszem, owszem...

erg

Dziwny zwyczaj
Do kiosku „Przodowni­

ka” przy ul. Wiślnej (W 
pobliżu domu nr 9) w 
Gdańsku podchodzi klient. 
Widząc swoje ulubione 
papierosy „Giewont” pro­
si sprzedawcę o 4 paczki.

— I co więcej?
— Dziękuję. Wszystko.
Sprzedawca rzucając paJ 

czkę papierosów „Wisła”t 
mówi:

— Albo weźmie pan I 
papierosy „Wisła”, albo 
nie dostanie pan żad­
nych.

Na takie dictum klient 
zrezygnował z zakupu. 
Pragnął by tylko się do­
wiedzieć, czy Spółdzielnia 
Inwalidów „Przodownik” 
wydala takie zarządzenie, 
czy też opisany fakt sta­
nowi jakiś nieprzyjemny 
wyjątek. (h)

„Królewna Śnieżka“
raz leszcze
„Królewna Śnieżka”, widowi­

sko trzykrotnie wystawiane 
przez ponad 120-osobowy zespół 
dziecięcy gdyńskiego Społecz­
nego Ogniska Baletowego, cie­
szyła się takim powodzeniem, 
że nie dla wszystkich chętnych 
wystarczyło biletów.

Interwencje pomogły. „Kró­
lewna Śnieżka” raz jeszcze znaj 
dzie się na scenie Teatru Mu­
zycznego w Gdyni w dniu 9 
maja o godz. 11. Bilety będą 
do nabycia w baraku przy ul. 
Władysława IV (róg Batorego) 
w Gdyni w dniach od 3 do 
8 maja między godziną 16—18.

Maj jest tradycyjnym mie­
siącem wycieczek szkolnych, 
które tłumnie nawiedzają w 
tym czasie m. in. i trójmiasto. 
W związku z tym gdańscy ko­
lejarze przygotowali się sta­
rannie do tegorocznych prze­
wozów wycieczek młodzieży 
szkolnej. Spodziewam się oni 
przybycia do trójmiasta oraz 
do Malborka ogółem 15 pocią­
gów nadzwyczajnych z młody­
mi turystami, w tym 8 pocią­
gów z rejonu Poznania, 2 z 
Warszawy, a także z Katowic, 
Szczecina, Lublina i Opola.

Z terenów objętych działa­
niem gdańskiej dyrekcji PKP 
wyjedzie w maju 9 pociągów 
nadzwyczajnych. Przewiozą o- 
ne m. in. młodzież szkolną z 
Bydgoszczy do Wieliczki i do 
Warszawy, z Gdańska do Wie­
liczki, Oświęcimia, Krakowa i 
Zakopanego. z Torunia do Za­
kopanego itp.

Wszelkie sprawy dotyczące 
organizacji wycieczek szkol­
nych, korzystania z usług prze 
wozowych PKP ł inne załat­
wiają szkołom oddziały .Or­
bisu”. Zapewniają one wy­
cieczkom noclegi, wyżywienie 
oraz wykwalifikowanych prze 
wodników w miejscach doce­
lowych podróży.

(cz)

DZIŚ W TRÖJMIESCIE 
O g. 16 min. 30 w sali fizyki 

PG mgr W. Łobodziec z Gliwic 
wygłosi referat naukowy pt. 
„Rozkład dawek promieniowa­
nia i CO60 w ośrodku niejed­
norodnym.

O średniowiecznej plastyce 
gdańskiej mówić będzie na kur 
sie pt. „X wieków Gdańska” 
mgr Barbara Tuchołka. Od­
czyt odbędzie się w sali kino­
wej Muzeum Pomorskiego o 
g. 16. Po odczycie seans filmów 

Praca i talent w fotografii 
to temat prelekcji mgr Maria­
na Szulca o g. 18 w Klubie 
GTPS w Gdańsku.

„Słuflhof 1965“
wystawa fotografiki
M. Murmana

W Klubie GTPS w Gdań­
sku czynna jest wystawa 
fotografiki Mariana Murma 
na pt. „Stutthof 1965”. Kil­
kadziesiąt plansz obrazuje 
obecny wygląd byłego hit­
lerowskiego obozu śmierci. 
Oczywiście nie sposób za po 
mocą rejestracji dzisiejszego 
wyglądu obozu oddać grozę 
tamtych wojennych lat, nie­
mniej pouczająca to wysta­
wa. Blok, w którym skaza­
ni na śmierć więźniowie o- 
czekiwali na wykonanie wy 
roku, krematorium, frag­
ment paleniska z ludzkimi 
kośćmi na rusztach — to 
jeszcze dziś napawa grozą.

Na zdjęciu: — fragment 
wystawy.

Fot. Wł. Nieżywiński
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